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K r a k ó w  1 6  s i e r p n i a .
K orespondencye nasze dotykają dzisiaj 

wszystkich prawie przedmiotów bieżącej po­
lityki D o uwag przez nich wyrażonych win­
niśmy tylko d odać, że kw estya Karsu zda­
je się być ukończony. L e  \ o r d  zapew nia, 
że na d. 6  lipca w y sze d ł rozkaz ew akua- 
cyi K a rsu , że komendant tego miasta za­
wiadom ił już paszę tureckiego w E r/erum , 
iż zaj$c może to miasto i ca łe  terytoryum 
tureckie aż do granicy rosyjskiej kiedy mu 
się podobać będzie. Opóźnienie w ed łu g  tego  
dziennika przypisać v ypada jedynie tej oko­
liczności, iż nierachowano w Petersburgu na 
tak spieszny ewakuacy^ Krymu przez woj­
ska sprzym ierzone. R ozkaz przeto wydany  
flocie angielskiej tłum aczyćby tylko można 
sprawy o w yspy W ęż o w e , która je szcze  nie 
jest załatw iony. Niewiadomo czy statki an­
gielskie które w p ły n ę ły  na morze Czarne 
pozostany tamże aż do rozwiyzania tej 
kwestyi.

Bydź co bydź, czy  polityka R osya  w tej 
chwili na W schodzie b y ła  przypadkowa czy 
rozm yślna, to pewna, że obudziła na Z acho­
dzie pewne niedowierzanie i nieufność. Opi­
nia raz zaniespokojona, og lydała  się na w szy ­
stkie strony i w każdym kroku gabinetu pe- 
tersburgskiego upatrywała nowe z północy  
niebezpieczeństwo. Symptomatem pełnym oba­
wy zd aw ała  jej się być podróż inżynierów 
rosyjskich nad brzegi N orw egii: ciekawy
list w tym przedm iocie, o którym także 
wzmiankujy inni korespondenci, podajemy we 
w asciwej rubryce. R zecz  dziw na, że opi­
nie takowe objaw iły się w ła śn ie  w chwili 
w której posłow  ie w szystkich m ocarstw  jady  
na uroczystość koronacyjny do M oskw y, że  
takowe opinie R osya  w tej chwili w łaśn ie  
postępowaniem swojem  w y w o ła ła .

M o r e s p o n d e n c y a  C z a s u .

Mysłowice 15 Sierpnia.
Nieszczęście jakiego dzisiaj byłem świadkiem, a któ­

re mi godzinę pi dnbnego przed 6ciu-Iaty w Krakowie 
przypominało, powołuje mię do tąj krótkiej o niem 
wzmianki, tudzież aby oddać należną sprawiedliwość 
komu wypada.

W kwadrans po przybyciu mojem do dworca kolei 
ielaznćj w iMysłowicach, czekając na pociąg do Wro­
cław ia—  mogła to bydź godzina 12 minut 15 w po­
łudnie, doszedł mię głos dzwonu kościelnego bijący nB 
alarm i powszechny krzyk we dworcu: „miasto gore!* 
Mając w świeżej jeSzczfc pamięci nieszczęście miasta 
naszego, któremu o tej samćj godzinie przed szesciu 
l»ty uległo, wybiegłem, aby się o prawdzie przekoriKć i 
u ile siły dozwolą, nieszczęśliwym nieść pom c ; ale 
uieBtety! nim z dworca do miejsc* pożaru dobiegłem, 
już zachodnia część miasta, począwszy od kościoła do 
zabudowań dworskich po największej części stara z drze­
wa stawiana, w płomieniach sta ła , ratunek żaden —  
bo wszystko w jednej chwili jak w naszym Krakowie 
płomień ogarnął; zgorzało mniej więcej 50 zabudowań 
Prócz stodół. Opisywać przerażenia jakiego byłem 
świadkiem niepodobna; z pewnością tylko dowiedziałem 
8*ę, że nieszczęściu temu uległa najbiedniejsza klasa
mieszkańców.

M ateczko  Mysłowice położone nad rzeką Przenoszą.

jako zagranicznych, którzy z taką gorliwością pospie­
szyli na ratunek palącego się miasteczka.

Szczególniej też winien jestem oddać sprawiedliwość 
. Czyżowi, który przed przybyciem swoich kolegów 

_ narażeniem zdrowia i życia, mienie miejscowego leka­
rza ratowł. Mam sobie przeto za święty obowiązek 
imiona wspomnióne podać do wiadomości, pewny bę­
dąc, i t  mieszkańcy Mysłowic lepiej ódemnie ocenią tę 
chrześcinńską przysługę.

ze i-irT ^’ Wschodniej murowane a od zachodnią] która 
rzeka *1 Wniane, a pewne bezpieczeństwa swego nac 
ratunek za>edwie kilka studzien w obrębie swoim,
, * • . ‘®c gdzie wody w mieście i dostatecznych za-

a if; °  ,rony brakuje, był niepodobny; w smutnej 
■ . ■■ n , ^ Wle udano się do inspektora siacyi kolei

t* t*iiaraf*mmnhSt8m’ ab>’ 0(1 pobliższych stacyj zaką­
si fi nrim ów if °fII°Cł w sikawkach; ten jednak usługi 
dz°Jdn używania ^  8>e zakazem wyższej wła-
Uni - a* Tumr7 «snvf u n« mny cel jak do służby

okjnęj. > M , °  zas urzędnik przy c. k. koląjnym 
tele^afle w p. Hipolit Czyż uwiadomił c.
k. wfedze w y °  nieszczęściu jakie Mysłowi­
ce 8,Po1kałoi stamtąd natychmiast pod przewodnictwem 
PP- Inżyniera Ramalskiegc, komisarza c. k. policyi Bru­
cknera, cw a łó w  Hauptmanna i Hundta, naczelnika stra­
sy grarżcinąj Beiffa, kontrolera Kotowicza, urzędnika 
Poczty Csika, z sikawką oraz z służbą techniczną po
spieszono. , , ,

. N i e  ubliżając tu urzędnikom miqseowym pruskim 
którzy ratowali o ile im dozwalał^, nie mogę po 
minąć zw yż wipomnionych c. k. urzędników, zw łaszcza

Berlin 12 sierpnia.
-j- Pomiędzy Prusami a księstwami Waldeck i P yr- 

mont zawartą została ó. 18 lipca umowa, wedle któ­
rej najwyższy trybunał tutejszego kamergerichtu będzie 
od d. 1 października r. b. także dla rzeczonych księśtW 
nąjwyższym w sprawach cywilnych trybunatem. Pod­
stawą post powania sądowego i wydawania. wyrokóW 
mają bydź prawa obowiązujące w księstwach. Koszta 
procesów obliczają się także według tych pruw. Rząd 
księstw phuić będzie Prusoiń ża czynności trybUoMló 
pewną toczną sum ę, która kię później oznaczy. Aż do 
tego czasu trybunał ściągać będzie koszta procesowe 
od stron przez rekwizycyą. oblicżiłjąc je  wedle thksy 
w księstwach istniejącej. Po pięciu latach wolno } ążdej 
i  stroń odstąpić od umowy, po wypotoiedźemu jćj rok 
jeden naprzód.

Podo‘nego rodzaju umowa mająca jednakże na celu 
tylko ułatwienie spraw toczących się pomiędzy podwła­
dnymi dwóch udzielnych rządów, zawartą była tego la­
ta pomiędzy Austryą i Meklemburgią. Dotąd wszystkie 
rekwizyeye sądowe tych krajów uskuteczniały się za po­
średnictwem poselstw. Była to droga długa, uciążliwa 

kosztowna. Stosownie do zawartej umowy, sądy au- 
stryackie i mekletńbUrskie będą odtąd mogły czynić na­
wzajem bezpośrednie rekwizyeye. przesyłając takowe 
zyczajną drogą pocztową bez dalszego odnoszenia się 
do innych organów władzy. Podobi a umowa ma na­
stąpić pomiędzy Austryą i Prusam i, i dziwić się przy­
chodzi, że to dawno nie nastąpiło. Taki stosunek istnie 
r od wielu lat pomiędzy Prusami i Królestwem Polskom. 

Sądy jednego i drugiego kroju korespondują wprost po­
między sobą. Rekwizyeye ich nie potrzebują żadnego 
wyższego poświadczenia. To też śledzwo »ypr wadzo- 
ne w skutku rekwizycyi przez sąd jrdnrgo lub drugie­
go kraju uważane jest za prawomocne. Do tego iednak 
potrzeba, aby formy postępowania sądowego były ści­
śle oznaczone i aby wszelkim wymagaliiościom pra­
wnym mogło się stać zadość. Tak jest w Królestwie 
JoIskiem i tutejsze sądownictwo z zupełnem zaufaniem 
jolega na postępowaniu sądów tamecznych i wszelkim 

aktom ich oddąje we względzie skrupulatnego wypra­
cowania jak w treści tak w formie, przynależną spra­
wiedliwość. Pomiędzy Prusami i Rosyą stosunku tego 
niemasz. Postępowanie sądowe w Rosyi nie daje spra­
wiedliwości pruskiej dostatecznej gwarancyi i przy wy­
prowadzeniu śledztwa stawa zwykle delegowany sę-zia 
pruski osobiście w miejscu wyznaezonem w tym celu 
na pograniczu. Zachodzą często z tego powodu wiel­
kie niedogodności, przewłoki, niedostateczności w do­
pełnieniu form legalnych. Naprawić jednak tego dotąd 
me było można i nie wprzódy do tego przyjdzie, dopóki 
w postępowaniu sądów rosyjskich nie nastąpi radykal­
na reforma, do czego nie wiem czy tak prędko otwo­
rzą się widoki, chociaż z Rosyi o reformach tylko do 
noszą.

Skońęzonę od roku w tutejsrem mieście olbrzymie 
wodociągi, mające zaopatrywać miasto aż na najwyż­
sze piętra kamienic w świeżą płynącą w odę, częścio­
wo tylko są w ruchu. Mieszkańcy lenią się zaprowa­
dzać zmiany w zestarzałem gospodarstwie domowćm, 
chociaż kompania angielska, która wodociągi zbudowa­
ła, tak niskie na używanie wody wprowadzonej do do­
mów położyła ceny, że nieopłacą się * awet procenta 
zakładu. Akcye jćj też bardzo spadły i n e podniosą się 
dopóki całe miasto nie przekona się o dobroczynności 
zakładu. Obojętność w tym punkcie usprawiedliwia ta 
okoliczność, że Berlin, który leży i nisko i piasto, ma 
na każdem miejscu wodę i to wodę bardzo dobrą. Do­
starczają jćj pompy prywatne ;ziiajdujące ^  ór«wi': 
w każdym-domu i publiczne, których jest b e z  l i k u ,  bo 
tylko o kilkanaście kroków jedna od drugiej o * W o « l 
Pocóż więc płacić niepotrzebnie wodę z wo ^  «>g 
Wygoda że się ją  ma bez j  J  „iach,
Pranie odbywa się juz i tak w Pu t*‘c yt , eb8 {atwo 
bo to taniej wypada. Do gotowania 1 - f  , rozUmuje, 
przynieść. Tak średnia i niższa p n b to n tjo  ^
i dotąd bardzo mało kto w °.nmc ‘ L e|8kie nie traci 
dociągów korzysta. Towarzystwo wygodzie
nadziei, że ta niechęć przeciw o-ayww ^ ^ t * .  
co raz się będzie zmniejszała i z wa8®ra TerftZ go 
nie. Tak samo było z zaprowadzeniem g# • .
i do kuchni i do lamp w salonach pry wntnycD uzyw«ją 
W Berlinie nie masz wcale fontan na P*8 . tvcb
cznych. W tym roku mają zacząc budów .. un tj 
które wchodzą w plan ogólny wodociągów, 
przedłożone zyskały zatwierdzenie królewskie-

Od wczorąj mamy znów nadzwyczajny upa •

11 sierpnia.
Cesarz wrócił onegdąj do Paryża i przyjęty był u 

dworcu kolei żelaznej przez wszystkich ministrów i dy­
gnitarzy. Księcia Pelissiera nie było. Cesarzowa czeka­
ła na Cesarza w Tuileryach, skąd udała się z nim do 
Saint Cloud. Jeszcze chodzą pogłoski o słabości Cesa­
rza na kość pacierzową. Independance nie była wczo 
rąj rozdaną w Paryżu za to, że o tej słabości wspo­
mniała. Cesarz musi być słaby, skoro został posłany 
do Plombieres, ale czy słabość jego jest w ażna1/ tru­
dno powiedzieć. Rojaliści użyją zapewne tej okoliczno 
ści, aby opinią publiczną obudzić. P. Jan, dawny kô  
misarz policyi Zgromadzenia narodowego, którego rząd 
pozostawił bez mięjsca, robi jak mówią interesa partyi 
orleańskiej. Rząd dwa razy go aresztował i wypuścił. 
Pan Jan jest człowiekiem wygadanym i ambitnym. Ro­
ku l851  chciał on dostać się na Prefekta policyi.

Wczorajszy Monitor doniósł, że Rosya zawiadomi­
ła. iż jest gotową oddać Kars. W dzisiejszym Consti- 
tutionnelu p. de Cesena tłumaczy opóźnienie się Rosyi 
z oddaniem tój fortecy, nadzwyczajnie spiesznem opu­
szczeniem Turcyi przez sprzymierzeńców. P. de Cćse- 
ną zapewnia, że wyspy wężowe nie dadzą powodu do 
żadnej trudności. Trudność rzeczywista i jedyna w wy­
konaniu traktatu z dnia 30 marca ma się tylko napo­
tykać w rozgraniczeniu Mołdo-Wołoszczyzny. Pan de 
Cćsena zwala tę trudność na niedokładność map rosyj­
skich i spodziewa się, że Rosya, spostrzegłszy swą 
winę, sama trudność usunie. P. de Cesena nic nie mó­
wi o wyspach alandzkich.

Zrobił tu niejakie wrażenie artykuł M orning- Posta
0 przechwałkach rosyjskich, o których już nieraz pisa 
łem. Postępowanie Rosyi podczas traktowania pokoju 
było zręczne i wyznała to broszura le Congrh de 
Paris napisana z rozkazu hr. Walewskiego. Postępo­
wanie Rosyi podczas wykonania traktatu jest także 
zręczne. Dawnićj Rosya ujmowała sobie Napoleona III
1 trąbiła przez swych pisarzy, że przymierze francuzko- 
rosyjskie było niezawodnem; dziś straszy niewykona­
niem lub złem wykonaniem traktatu 30 marca; straszy 
nawet Sżwecyą. posyłając inżynierów do Fiiimarku 
Czytaliście we wczorajszych Debatach  list ze Sztokol- 
mu napisany w  tym przedmiocie. Szwedzki korespon­
dent Timesu pisze o tern obszerniej i wyraźniej. Na 
nić jeszcze to wszystko się nie przyda. Rosya będzie 
musiała wykoiiać cały traktat i nikt o tćm nie wątpi. 
Szwedzki korespondent Timesa przemawia za przymie­
rzem Sżwecyi z Danią, czyli za tak zwaną unią skan­
dynawską, które w razie potrzeby mogłaby wystąpić 
z 160,000 wojska i 70,000 majtków. Zapewnia on, 
że Rosya ma na morzu Białem 900 transportów mo­
gących wziąść artyleryą, na których w kilkunastu go­
dzinach może wyrzucić 60,000 żołnierza na brzegi 
Szkockie.

Książe Gorczakow bawi jeszcze w Paryżu. Bawił 
tu przez pewien czas jenerał Bogdanowicz, profesor 
szkoły sztabu w Petersburgu, który był przysłany dla 
zwiedzenia szkoły sztabu paryzkiąj i wtajemniczenia się 
w administracyę francuzką. W  Vichy było tego roku 
dużo Rosyan. Między nimi był 1 hr#&ia J..... Ostatni 
pośpieszy/do Moskwy. Wiecie, że hr Chreptowicz ro­
syjski ambasador w Londynie, jest z białej Rusi An­
glicy przyjęliby go może uprzejmie, gdyby wiedzieli, ze 
ojciec jego był Vglomanem do śmieszności, ze na jego 
dworze białoruskim byli sami Anglicy 1 nig y me mo-
wiono na nim po polsku.

Sułtan posyła do Moskwy nadzwyczaj ego ambasa­
dora, jak  wiecie. Karetę ambasadorską kazał kupie 
w Paryżu i posłać ją do Moskwy. Kupiona kareta by­
ła zrobiona dla paszy egipskiego. Konie kupiono podo­
bno od Cesarza. n

W  akademii nauk moralnych i politycznych w Pary 
*u zdano sprawę z pracy p. Augusta Cieszkowskiego 
ogłoszonąj w Berlinie* pod tytułem: A n tras zu  gun- 
s te n d e r  Klein- Kinder-Bewahranstalten ais Crrundla- 
ge der V olks-Erziehung. Autor radzi użyć sieroty na 
ochmistrzynie ochronek, radzi także założyć na wzór 
Anglii, rodzaj seminaryum dla ochmistrzyń. Może to byc 
dobre, ale nich autor strzeże się zbytniego syntezowania 
swych projektów, aby były skuteczne. Dobroczynność 
powinna być zostawioną <mr!iwcści samych prywatnych 
ich światłu i ich serc. Są kraje, w których tylko dro- 

Prywatną i ułamkową dobro może być robione. 
Wyszedł Almanach militaire zawierający tego razu 

wsicazame siły garnizonów we Francyi. Z powodu woj- 
y Kalendarz wojskowy ukrywał przez dwa ostatnie 

aia niejeden szczegół dotyczący armii. Francya ma dziś 
Ryph y °sobne armie: parvzkq, lyońską i algierską 
Omp o lltrzymujc  pewną liczbę uczniów szkoły sztabu 

1 powodu choroby tyfusa, minister kazał roz- 
C1C do domów uczniów szkoły St. Cyr. 

w li!f'8i 0dbyw8 si<) rozdanie nagród w Sorbonie. W chwili 
eółń 0r^  n*e ma Jeszcze 0 n'ćm żadnych szcze-

p W korespondencyjnej stronie Paryża.
,an , . Lavergne, który dawniej ogłosił piękna V ,

« o rolnictwie angielskićm, ogłasza teraz w J^kićm- 
feon o n w tes  piękną pracę o rolnictwie tr.wc 

J g B t a t o n y  14 ty tom historyi Thiersa 
padki od 2 4  czerw ca 1 8 1 2  do 31go  grudnia tegoż ro

ku. R ozdział: Moskwa, ma być xenofoncki. Ostatnie 
tomy historyi Thiersa pokazują mektóre zm iany języka  
i w iększą względność dla jednej narodow ości.

Zerwał się drut telegraficzny wpuszczany w morze 
od Cagliari do brzegów Algieru.

Na wzór Anglików, p- de Lagny założył towarzy­
stwo podróżne mąjące objechać 1 zwiedzie Włochy 
w półtora miesiąca 1 za 1,150 Ir. Bierze on z sobą
tylko 15tu podróżnych.

Prefekt Sekwany zajmuje się projektem uregulowa­
nia zegarów paryzkich za pomocą drutu elektrycznego.

Skończył się proces p. Lecomte felietonisty I n d i-  
pendance o, szkalowanie. P. Lecomte mc na mm me 
zyskał i dostał od trybunału naukę.

Mamy zńowu ogromne upały.

P a r y ż  11 sierpnia. 
L*** Nieznam pracowitszego w Polsce pisarza uad 

Joachima Lelewela. Cokolwiek z historyą krajową ma 
związek, wszystkiego dotknął, nad wszystkiem się za­
stanawiał, z surową krytyką rozbierał. To tylko co 
rzeczy polskich dotyczy, zebrane w jedno, utworzyłoby 
jakie 20  tomów ; drugie tyle poszukiwania jego nad hi­
storyą , jeografią, numizmatyką itd. w ogólności po pol­
sku i po francuzku spisane. Któż to wszystko odczy­
tać zdo ła! On sam złamany wiekiem i trudem bez wy­
tchnienia, czując że mu rychło i sił i wzroku zabra­
knie, powtarza za Bartoszem Paprockim:

Śmierć mi nie straszna, bo rok siedmdziesiąty, 
Szerokie świata przemierzawszy kąty,
Już mi na nogach chodzić zapowiada.
I duszy  w  ciele d ługo  m ieszkać nieda.

1 śpiesznie zgromadza w jedno od lat czterdziestu do­
konane trudy; ogłasza je drukiem, to w dziele cztero- 
toraowćm: Polska wieków krednich , to w innem sie- 
dmiotomowem: Polska, dzieje i rzeczy jej rozpatrywa­
ne itd. Nie jednego z czytelników Czasu odstraszy 
podobna piramida tomów; kiedyż się czas znajdzie 
przy kłopotach gospodarskich, żeby w nią zajrzeć i 
z odgrzebaną mumią o przeszłości pomówić. A jednak 
każdego odważniejszego wędrownika czeka w głębi tćj 
piramidy sowita nagroda; na coby trzeba wiele lat pra­
cować, to się małym kosztem znąjdzie w pracach L e­
lewela z wielką starannością od fałszu i błędów przez 
długie wieki powtarzanych oddzielone. Żeby do czyta­
nia zachęcić, umyśliłem pokrótce skreślić, co 011 na 250  
stronnicach o herbach i heraldyce polskięj w czwartym 
tomie swąj Polski powiedział. Obrałem ten przedmiot 
racząj aniżeli inny, bo on z natury swojąj obudzał za­
wsze u szlachty naszej nie mały interes, a potćm że 
i sam pisarz zachęca mię do niego mówiąc na stron­
nicy 459: „Dobrze je st tą  ważną w przeszłości spra­
wą zabawić s ię , co wieki budowały zgłębiać co ro­
zwalały rozważać.®

Jeżli komu na myśl przychodzi, że w dziele nasze­
go heraldyka znąjdzie historyą nastania tytułów z ozna­
czeniem ich daty i źródła, ostrzegam że się myli. On 
zatrzymując się na Niesieckim, rozpatrywał się w tem 
tylko co otrzymało sankcyą dawnej przeszłości; sztuką 
nowożytnego blazonowania niezajmował się wcale. Co 
nau owe, poważne, sędziwe, to znalazło u niego za- 
cnowame 1 o niem poważnie zapowiada; od wszelkićj 
osobistości wolen, z historycznego stanowiska na przed­
miot tradycyjny pogląda i jestem pewien, że też nikt 

o grodu krasnostawskiego niezaniesie nań manifestu, 
jak  to bywało za życia Kacpra Niesieckiego, co też 
1 0  smierc przyprawiło. Jabym sam inaczćj może ' 
słowa niepowiedział, bom przecież nie ScartabeUus, 
ani z indigenatu powstał, ani kosztem moim Breitkop' 
drugie wydanie Herbarza Niesieckiego w Lipsku spo- 
rządzał? Homo m m . . . .  C0 się wykłada herbowme: 
Szlachcic jestem i cokolwiek jest szlachetnego nnyes 
obcem dla mnie.— A teraz do rzeczy. ,„«nVCh pi-

Z opisywaniem herbów w y p r z e d z i ł  heraldy .

sa rzy  D łu g o sz , pobudził Krom era i  B i e l s k i e g o ^ P ^
dobnejże pracy, ale były to ty-lko p o ^  j ;  f 
iycie rozwinął Bartłomiej PaPr0Ĉ l n7 z Polski ustę- 
wdziwie heraldyczny Pis a rz - herb arze  morawski,
S U S f i Ł  u°raWl l f ZKo.Ałowicz, Jen Lew Herbult,
czeski i sz ląsk i spisywał. KoJpa |!)7 CjZ’ uzupełniają szereg  
S zym on  D k o l s k i ,  Wacła w sry stko co przed nim 
p isa rzy  do Niesieckiego, * ^  m nóstw o w iadom ości, 
pow iedziano w yczerp* wm je8zcze  równj(J 2ąrQ_
jakich nikt przed slg niby g0 u zupe łn ić  Józef
m adzie m ezdo ła -^  ^  DuńczeWsk i, Bened. Chm ielo- 

u ’ Wsrław Warzycki. Ewaryst K uropatn ick i, W inc 
w kładka. Piotr Małachowski, B iskup  K rasick i. T o  s ą
2 z e \8edyn''c0 .°  b e rta ch  polsk ich  pisali.'”

Wedle obliczenia, w Niesieckim opisanych jw i llcluun

•Ib Hsczka Brarisnioo ' , zyciu rycerstwa polskiego
j  oradacice, Cielątkowa itd a wvłacząj«c

L i  “ o *  w ^ ch’
w czasach iloioiF-*!’ ^ iemieci Szląska p rz y b y ły c h ,
7l(» S h ć  JRg'ellonsklch nastałych, nie zostanie nad 

B herbów odnoszących się do epoki panow ania Pia­
stów, o których w  D ługoszu i Kromerze znajdujemy
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w zm iankę. Z ch rześc iań stw em  za  M ieczysław a  I we- 
s / ł v  N ałęcz  P o ra j; inne p rzyb yw ały  z  k o le i, ostatnie  
za  L udw ika’ b y ły  Kurdej, T o p a c z , Herburt. D łu gosz  do 
roku 1 0 7 0  ledw ie o k ilkunastu  Herbach w spom ina po- 
ź . iej insygniów  b isk u p ó w  n ieop u szcza , po roku 1 2 4 0  
toż  czyn i cza se m  dla sz lach ty  św ieckiej, a  od 1 4 1 0  
z a w sz e  ju ż  klejnot przytacza.

Jak  w  innych krajach tak i w P oL ce herby w s z y ­
stkie* nie razem  n asta ły . Liczba ich w zrasta ła  przez  
nob ilitacye, indigenaty, połączenie s ię  z  P o lsk ą  L itw y, 
P ru s itd.

R y cer stw o  było chorągiew ne, a  były chorągw ie z ie m ­
sk ie , pańsk ie i sz la ch eck ie; w oln o  b y ło  każdem u z  bra­
ci chorągiew nąj staw ać gd zie  sam  ch cia ł, bo różn icy  
innej nie było jedno t a , ża Król o b o w ią z y w a ł s ię  dla 
z iem sk ich  dostarczać żo łd  i konie. G odła b y ły  zn a m io ­
nam i chorągw i, u n o siły  s ię  w olno w p o w ie trzu : strza ­
ła , korab’, topór, n iepotrzebow aly  k raw ęd zi, Oparcja 
s ię ;  gdy herb sch od ził z  chorągw i na ta r c z ę , puklerz 
staw a ł s ię  zbrojbą  (A rm o'rie, W allen ). £nam j0Da te 
czyli herby b y ły  w sp ó ln e . N ie  by o ani jedneg0 
nie był udzia łem  rodzin rozm aitych . U szlacjjCo cj, 
przyjm ow ano do herbu, do bratniej chorągiewnćj soó l-  
n o śc i;  bracia chorągiew "* byli braćmi klejnotnemi (fra- 
tres c le in od ia tes). 1 4 1 3  Litw a z  Horodła 4 7  herbów  
p o lsk n h  do s ieb ie  przeniosła. K ażdy z  o b ow iązk u  m u­
s ia ł m ieć hero, arma, insignie bo to klejnot sz lach ec­
tw a  o d z n a c z a ło , jednoherbow ność z w a la  s ie  gem, de 
gente tak iego  to herbu. Jastrzębiec j e s t  3 4 9  rodzinom  
w ła śc iw y , po nim najliczniej u p o w szech n ion e  L ubicz, 
L eliw a, K orczak, Jelita, Poraj, Ś lepow ron , T opor. Z a  
K azim ierza  Jagellończyka w  razie gdy braci rodzonych  
i stryjów  brakow ało, k ażd y  z  tych h erb ów  a znam ion  
k rew nością  b liż sz y , m ia ł praw o w  dobra d zied ziczn e  
o jcow sk ie  w stęp o w a ć . N a u d ow odnien ie  rodu nie p ie­
częć , którą syn  z a  ży c ia  ojca  m ógł zm ien iać, ale św ia ­
dectw o sz e śc iu  sz lach ty  z  jed n egoż  rodu b y ło  konie­
czne, jak  to w id zim y na str. 5  rękopisu  S ieradzkiego, 
który M aciejow ski p rzytacza: „Jurabunt taco gien bóg  
p o m o sz  etc. Jaco M ikolay n a ss  brath i n a ss  szcz ith  
(g ło w a  rodu) je s t  n aszego  kleynothn.* W  tćm leży  
g łó w n a  różnica od herbów  zachodniej Europy; n ależały  
do pojedynczych  rodzin, b y ły  o so b iste , a  te co  z  nich  
p o w sta w a ły  z  naruszeniem  ich c z ę śc i, z  u jm ą , u p o śle ­
dzeniem , osob n e  piętno n osiły . P o lsk ie  b y ły  m ęzk ie , 
b ojow e, tak na herbow nśj tarczy, ja k  i b ez nićj gdy  
prop: rzec stroiły . C udzoziem sk ie  p o w sta ły  z  turn iąjów , 
płachty rycerskiej, za lo tn ictw a , n iew ieśc ie j barw y. N ic  
tedy z  heraldyki zachodniąj zachow anem  być n iem ogło  
cuby rów ności u w ła c za ło ;  żaden herb polski nic tak ie­
go  n ieprzybrał, za szczy tn ych  c z ę śc i b lazonow ania  ob ­
cego  m e z n a ł; obce w ch od ząc  do P o lsk i zm u szo n e  były  
j e  oorzucić. L ilie, lw y , orły , b icze , bramy w przód z n a ­
laz ły  gościn n ość  w k sią żęcy ch  i m iejskich herbach nim  
s ię  do god eł sz lacheck ich  w m ię sza ły . Obce herby j e ­
dne za trzym yw ały  sw oje  n a zw isk a , jak  B iberste in , S te r n ­
berg , inne zm ien iły  je  ja k  H alsband, Jung, S ch a f na  
A laband, J u n o szę . Na S z lą sk u  m n ó stw o  rodzin w sp ó l­
ne m a znam iona z  po lsk iem i: ten sam  S ze lig a  tylko  
b ez g w ia zd y , R a ste lw ik o w ie  k o sy  m ąją inaczej z ło ż o ­
n e; w  dziele A dels-L exicon  Hallbacha doczytać m ożna  
n azw y  D rzew ica , J u n osza , O k sza , R adw an , R oga la  itd.

Na sp o só b  zachodni n o w e  god ła  i znam iona udzie­
lali rycerstw u królow ie, ja k  K azim ierz Spraw ied liw y ry­
cerzow i co n o sił z  krzyżem  p od k ow ę, dodał drugi krzyż  
z ło ty , i tak p o w sta ło  znam ię L ubicza; W ła d y sła w  Ł o ­
kietek S a ry u sz o w i m ającem u trzy w łó czn ie , god ło  je g o  
K oźle  rogi na Jelita przem ienił (str. 3 4 1 ) .  L eszek  Czar­
ny z  w łasn ej królew skiej p ow agi podnosi do g o d n ośc i 
rycerskiej r. 1 2 7 6  nijakiego R an isław a: „quod in sp e-  
cto fideli servitio B aczolai filii D a m a sla i, eum  liberum  
fecim us eum tota posterita su a  D antes ei et D iv isco  
ejus filio in om nibus plenum Ju s militate p o st  s e  acci- 
pien: sicu t caeteri m ilites accipiunt." T o  w sz a k że  nie- 
zaw ad za ło  sw o b o d z ie  dow olnego popędu do zm ian i 
podnoszen ia w edle u w id zeń  now ych . K ażdy o so b iśc ie  
zm ieniał z  jed n ego  w  drugi albo przeistaczał j e i l i  do 
tego to w a rzy szó w  zn a la z ł;  rodziny zm ow n ie  tych zm ian  
dopełn iały , sk o rsze  u m y sły  tw orząc  je  innych do s w e ­
go  znam ienia c iągn ęły . T ym  sp osob em  obok Korabia  
zjaw iła  s ię  Ł od zią , na w zór W ien iaw y. P om ian — zja ­
w ił s ię  rozbrat m iędzy T oporem  i O k szą . Jedne rolni­
cze  radła w  L arissie z  m nogich znam ion za  potom ków  
K rzyw oustego  znanych , o s ta ły  s ię  bez odm iany.

Heraldyka polska n ieznała bocznych  podniesień  ( su p ­
ports) zaledw ie w herbach K rólestw a u żyw an ych . J e ­
den tylko G olczów  z  pruskiej prow incyi w  nie s ię  przy­
stro ił. N ie było  też  figur trzym ających przed so b ą  h e r  
b i;  je ż li ją  m a pieczęć R afała z  G ołuchow a 1 4 3 8  ro­
k u , to  b y ło  cza so w y m  strojem , p rzem ija jącym , n ie b y ­
ło  też  labrow  (lam b req u in s), rm 5 0 0  herbach op isa ­
nych trzy  ty lko  je  m iały: Auerswald (z  P r u s ) , Heiden- 
stein (in d igen at 1 5 8 5 ) ,  G ersztolf (w e sz ły  do Polsk i 1 6 3 6 )-  
H eraldyczny obyczaj m ezn a ł też żadnej różnicy w  heł­
m ach, otw arty , zam k n ięty , boczn ie staw iany na tarczy, 
z  koroną lub bez niej. w sz y s tk o  było jedno. Korona  
otw arta szlachecka o  3 ch  liśc iach , m iędzy któremi d w ie  
ga ik  . T en czy ń scy , O leśn iccy , m ną s ię  m epieczętow ali. 
T o ż  sam o co do ta rcz ; n aw et m ętn iały  n iew iasty  o so ­
bnej jak  było  na zachodzie; co  w ię k sz a , he aldyka pol­
ska  w brew  w szelk ich  pojęć cu d zoziem sk ich  niezna nad- 
w eręźeń  herbow ych w  m łod szem  rod zeń stw ie , cze,co 
g d z e n d z ią j  n iesp o tk asz , sp ięc ia  hełm u z  ta r c z ą , o 
znajdziesz w herbie B lacha B ad w icz  do ktorego str a- 
ły  u żyto .

Herbowa tarcza s z c z y t  b y ły  g łó w n ą  rzeczą  klejnotu  
w  X IV  i XV w ieku, hełm  z a c z ą ł s ię  dopiero ukazyw ać 
w  X V , a  sta ł s ię  pow szech n ym  w X V I. H ełm  ze  lw em  
nadany W ieniaw ie 1473 r,d C esarza Ferdynanda s łu ż y ł  
ty lk o  rod inie Leszczyńskich. Inni W ieniaw ici nie przy- 
j , li g o , bo od wojny pruskiej 1 4 6 6  odkąd zajęto  s ię  
w ięcej urządzeniem  Rzeczypospolitej, odkąd obudzonym  
z o s ta ł w ięcej ż y w io ł narodow y, duch stanu niecierpiał 
w y łą c z n o śc i, ró w n o ść  szlachecka była jedynem  brater­
stw em  w  ziemiach i c a ły  R z e c z y p o sp o litą  Z a  Z y g

m unta Starego szukali m agnaci odznaczen ia  s ię , ale za  
granicą, z  zagranicy wracali z  nauką heraldyczną, ale
0  ustanow ien iu  heroldyi nikt nie m yśla ł, bo szlachta  
nie herolda, ale hetm na b u ław ę znała . Heroldya maje­
statu  k rólew sk iego  g a s ła  przed m ajestatem  zw ycza jów  
ziem kich , stanu  rycersk iego, każdego sz lach cica , k ie­
dy p osiad acz klejnotu m ogąc go  drugiem u udzielić , ró­
w ne m iał w  tern prawo jak  król n ob ilitu jący .

S zu k a ją cy  naw et zagranicznych z a sz c z y tó w  1 tytu łów  
m ieli w stręt do w yrzeczen ia  s ię  lub naruszen ia  klejno­
tu sw e g o , który jak o  p rzyw od zący  od w iek ó w  spólher- 
b ow ym , w  rodzinie sw ęj sum iennie strzegli. W ieniaw a  
n aślad ow ców  nie zn alazła . K rzy sz to f S zy d ło w ieck i ka­
sztelan  krakow ski na z jezd zie  m onarchów  w iedeńskim  
1 5 2 9  od rzu cił, ty tu ł k sięc ia  Imperi rom anii, ledw ie  
przyzw olił na to , źe  m u herb O drow ąże ok rążono sm o ­
kiem. „ T ym  sp osob em  ocala ła  heraldyka polska ze  
w szystk iem i sw em i sw ob od am i, spoJjnościami, z  calem  
w yrodzeniem , z e  sw y m  język iem  bałam utnym ; ze  s w e ­
mi w ątp liw ośc iam i, d ow oln ościam i, ze  w szy stk ą  sw o ją  
prostotą i isto tą , do g od ł i sam ego  odn iesioną."  (str . 3 9 5 ) .

R zec z  u w agi godna, że  ję z y k  polski tak z  sieb ie  
m ęzk i, tak obfity i za so b n y , w  heraldyce j e s t  ro zw le­
k ły , n iepew ny, u staw iczn ie  p lączący  s ię , gad u lsk i, nie- 
d o łężn ’’. Jeżeli był nie liczny n ap ływ  herbów  obcych , 
to b ezw ątp ien ia  był n ap ływ  cu d zoziem sk ich  heraldycz­
nych w y ra zó w . Paprocki taki ję z v k  zn a la z ł i takiego  
też  u ż y ł, inni za  nim pow tarzali. C zęśc i za szc zy tu  tar­
czy  (pibces honorables) jak o  s łu p , p a s, w s tę g a , skraj, 
krokiew , przez bałam utne o p isy  sta ją  s ię  n iepodobne  
do rozróżnien ia . Co zn aczv  u Ń ie s ie c k ie g o : „ jakby ż e ­
laza  na k rzyż zak rzyw ion e “ ? Co je s t  brudna barwa itp. 
bez liku.

P o lsc y  heraldycy w sz tu c e  b lazonow ania  n ie trzym ali 
s ię  żadnćj m etody.’ potocznym  język iem  przekładali w yra­
zy  sz tu k i, stąd  zrozm aicon* n a z w y , sz y k  op isu  bez  
żadnych oznaczonych  przyjętych sp o so b ó w . K iedy Fran­
cu z  zaczyn a  od pola, a H iszpan lub W łoch  na polu  
k oń czy , P olak  zaczyn a  to z  d o łu , to z  góry, z  lew ej  
lub prawej strony, naczem  je g o  oko naprzód z a w is ło ,
1 dla tego też  heraldyka n a sza  gruntem i n a tu rą ’’różn i­
ła  s ię  od cudzoziem sk iej.

St. Cloud 9 sierpnia. 
L * “  P aryżan ie m ąją to przekonanie, ż e  od ich p o ­

bytu w  m ieście za leży  zw y cza jn y  tok  rzeczy , i dla te­
go  gdy s ię  do S . Germain lub W ersalu  rano u d a d zą , 
m y ślą  źe  za  powrotem  konieczn ie ja k ie ś  ju ż  zm iany  
za jść  m u sia ły . T rzeba w id z ieć  pośp iech  w  czytaniu  
w ieczornych dzienn ików , i zd ziw ien ie  ż e  nic s ię  nie s ta ­
ło . W sz a k ż e  trudno je s t  uw oln ić  s ią  od pow szech n ćj  
s ła b o śc i, kiedy nie m a z  czego  sklecić  korespondecyj, 
p om yśla łem : w yjadę z P a r y ż a , choćby do S . C lou d , 
b ęd ę  tam w id zia ł przyjazd C esa rza , a notem  nie ź le  
to je s t  m ieć g o to w y  frazes do za częc ia  kilku nastę- 
pnych lis tó w : Z a  p o w ro te m  m o im  do  P a ry  ta ,. .  Fran­
cuzi m ąją racyą m ó w ić , Że p ie r w s z y  k ro k  n a j  tru d n ić j-
szy. łle  to najpiękniejszych dram atów , kom edyj poro­
nionych zostało  z  tej jedynej przyczyny, że au to r nie- 
w ied zia ł jak ie  s ło w a  w ło ż y ć  w  u sta  p ierw szem u w y ­
stępującem u na scen ę! —  N ie  ź le  je s t  tak że  m ieć pod  
ręką inny frazes przed moim wyjazdem. W  te  dw ie  
klam ry u jm ujesz ca ły  okres za sz ły c h  w yp ad k ów , dzie­
lisz  sw ój cz a s  na dw ie p o ło w y , w p row ad zasz  ład i po­
rzą d ek , a te konieczn ie m u sz ą  w  ostatn im  rezultacie  
w y w ie ść  c ię  z  k ło p o tu , natchnąć jak ą  dobrą m yślą ... 
T ak  sob ie  rezonuję pod latarnia D y o g e n e sa , kiedy z  da­
la w idać p o w o zy  od lasu  bu loń sk iego . zb iegam  na 
d ó ł, i u w njjścia do parku spotykam  oboje C esar­
stw o . B y ło  to o k o ło  p ó ł do dziew iątćj. S p odziew ano  
s ię  w c z e śn ić j , ale C esarz przyjech aw szy  do P a ryża  o 
w  p ó ł do 7 ej, udał s ię  do T uilleries, gd zie  nań czekała  
C esarzow a E ugenia.

S . Cloud nie d ługo  będzie s ie  c ie szy ć  pobytem  do­
stojnych sw ych  g o śc i bo w yjazd  ich do Biariz ja k  t u l  
w sz y sc y  pow iadają m a nastąp ić  1 7 g o . W czoraj w ła ­
śn ie  w  chw ili k iedy C esarz od b yw ał w  Lunneville prze­
gląd w o jsk a , C esarzow a przyjm ow ała  w  pałacu tutej­
szy m  m arszałka  k s . P elissier.

W iecie ju ż  za p ew n e , że  w rócił ! hr. W a le w sk i, źe  
prezes rady stanu do V ichy w y jech a ł, że  hr. Morny 
stan ą ł w  P etersb u rgu , że  m arszałek  Vaillant m oże  za ­
trzym a m inisteryum  o św iecen ia  i w yznan a ustąp i m iej­
sca  sw e g o  mars. k sięc iu  P e liss ie r , ż e  Falkon prezes  
ju n ty  w  S aragossie  po otrzym aniu od ezw y do m ieszk ań ­
có w  jen. D u lce, w e z w a ł 3 Ig o  lipca do z ło żen ia  broni, 
ż e  papież w y sy ła  m onsignora Flavin dla pow itania Ce­
sarza  A leksandra do M osk w y , ż e  admirał S tew art z  3m a  
statkam i parow em i w y ru sz y ł na m orze C za rn e , aby  
zm u sić  R o sy a n  do ustąp ien ia  z  w y sp y  w ężo w ej i od­
dania K arsu. T o  osta tn ie  m iało ju ż  nastąpić jak  mi 
w tej chw ili p ow iad a ł p u łk ów . N ., którego na m ośc ie  
spotkałem .

Dnia 8go  zm arł w  P aryżu  p. Koustan znakom ity pro­
fesor prawa.

D w a  procesa in teresujące p o w o ła ły  rnię dzisiaj rano 
do T rybunału . C iekaw y byłem  na czem  s ię  sk o ń czy  
spraw a p. Jul. L ecom te i nikt pew ny jestem  nieodga- 
dnie w yroku. I osk arżon y  i osk arżający  skazani na sto  
franków kary p ien iężnej, inni czterej co w  niej u dzia ł brali 
na fr. 5 0 .  P . L ecom te żą d a ł w ynagrodzenia od p. S ou -  
biran i je g o  k o legów  4 8 ,0 0 0  fr., otrzym ał 1 2 5  fr.!! Prze­
w id y w a łem , ż e  skutek  n ieodpow ie  oczekiw aniom  pana 
L ecom te, alem s ię  n ie sp o d z iew a ł żeby p0 opłaceniu  
k osztów  z o sta w a ło  tylko fr. 2 5  na których obrońca  
jeg o  spraw y niezerhce poprzestać.

N ie długi był proces, przyw ołan o  inną spraw ę: s io ­
strzen icy  Fr. Roberta de L am ennais w dow y E lie de 
K artangui żądającćj od T rybunału  zaprzeczen ia p. Em i­
lo w i F orgu es (O id-N ick) o g ło sz en ia  drukiem korespon- 
dencyj zm arłego . Testam entem  2 8 g o  grudnia 1 8 5 3  m ia­
ła  ona so b ie  darow aną w ła sn o ść  w szy stk ich  dzieł w y ­
danych z a  Ż ycia , w y jąw szy  Discussions critiques et 
pensies diverses sur la Religion et la Philosophie. 
W kodicillu zaś 30go grudnia Lamennais oddał do roz­

porządzenia p. F orgu es w sz y stk ie  papiery ja k ie  znajdą  
się  po zgon ie  je g o  i z a s tr z e g ł, że  daw ne naw et dzieła  
bez jego w ied zy  nie m ają byc drukow ane. Gdyby p. 
F orgues u m a r ł, w  praw a jego  w chodzi p. And. B ene­
dykt Cham py. T rybunał naturalnie u su n ą ł żądanie pani 
de K artangui, a  proces ten p o s łu ż y ł p u b liczn o śc i, bo­
śm y s ły sz e li  odczytane ostatn ie chw ile  życ ia  p. Lam en­
nais ( 2 6  i 2 7  lutego 1 8 5 4 )  sp isan e  1 5 g o  marca przez 
obecnych je g o  przyjaciół: M ontannelego, L evy, Martin
Carnot i Jallat. .

K sięgarz D entu w ydaje drugą ed ycyą  dzieła  księdza  
Michoń la P apauti a Jerusalem. ^

N iew iem  ile nasi m y śliw cy  płacić w inni rządow i za  
prawo strzelan ia  zw ierzy n y , tu  od roku 1 8 4 4  p łacą 2o 
franków , z  których 1 5  rząd a 10 fr. kom m una pobie­
ra. R oczn ie  w ydają  o k o ło  1 5 5 ,0 0 0  p ozw oleń  dąiącyrh  
dochodu rządow i 2 ,3 3 5 ,0 0 0  fr. a dla knm m un 1 ,5 5 0 ,0 0 0 .  
M yśliw ych  z ło d z ie jó w  liczą  do 4 4 5 ,0 0 0  czy li razem  
6 0 0 ,0 0 0 ,  a  przychodu z e  zw ierzyn y  ok o ło  3 0  m ilionów . 
W sza k że  w artość  obliczana u r /ęd ow n ie  za ledw ie  13  
m il. dochodzi.

W  Ham burgu potrzebow i*"0 na fundusz zakładają  
cftg o  się  banku 3 0  m ilionów , podpisano 1200 m ilionów  
W  Zur ch gdzie tak że  m iejscow y  urządzano kredyt ru 
ch om y. taki b y ł śc isk  kap itabstow , ż e  do bl ^ T  p A  
s z ł o . ' Jeden Israelite z  3m a m ilionam i w ypchnięty  by 
z a  d r zw i, p ieniądze na w ozach  zw o ż o n o  a  g(ty czas  
b rak ow ało  na ich lic z e n ie , kasyer d aw ał rew ersa t *  
treśc i:  Pan N ... z ło ż y ł  w orek z  Pien ,«d*™ X  
ja k  sam  o św ia d c zy ł tpa s ię  znajdow ać • ,

P o d łu g  ^obliczenia o g ło sz o n o  w  dzienniku rządow ym  
pruskim  je s t  w  P rusiech  7 5  kompani,j min przez akcye  
za w ią z a n y c h , z  tych 1 9  w  W estfa lii, 4 4  w Prusach  
n ad reń sk ich , reszta w  Brandeburgu i na S zląsk u . K a­
p ita ł ogólny w y n o si 8 1 ,5 3 3 ,3 3 3  talarów . W szystk ie  
te kom panie p o w sta ły  w  przeciągu p ięciu  lat ostatn ich .

Loterya na dochód w d ów  i sierot w ojska francuskie­
go  co  w a lczy ło  w  K rym ie , nie rychło je sz c z e  bę zie  
ciągn iona, bo D ey T u n is p rzysła ł w  darze tow arow  na 
3 0 0 .0 0 0  fr. T rz*ba tedy czasu  na ocenienie, rozgatun- 
k ow anie  fantów  i pom nożen ie liczb y  biletów .

Anglik Form an i,jeg o  m łodziutka córka pmrws' w ym  
roku dnia 3 1 g o  lipca w esz li na s z c z y t  gory M ont-Bianc. 
W  okolicach m iasta  L orgues m iał s ię  uk azać w ą z  u- 
siciel. Jeśli s ię  n iew ym k n ął z  jakmj wędrującej mena- 
ż e r y i, to s ię  w y lę g ł pew nie w  g ło w ie  dow cipnego 1 
nikarza p o łudn iow ego.

L o n d y n  U  Sierpnia.
L .  W  poprzedzającym  liśc ie  p isa łe m , że  ostatnie  

transports p rzyb yw ały  z  oddziałam i w ojsk a  krym skiego, 
i sam i je g o  d o w ó d zcy  Codrington i P elissier  ju ż  w ró­
cili. Od dnia zaw arcia  p o k o ju , s z e ś ć  m iesięcy  b y ło  prze­
znaczonych  , jak o  termin dla w ojsk  na ustąp ien ie z  o- 
bu  s t r o n , ja k  a  m iejsc zdobytych  ta k  z zaję tych . Z a ­
chodnie n a ń stw a  z o b o w iązan ia  tego w  piątym  rnfesiacn
dopełniły; bo jeź li co  j e s z c z e  tam z o s ta je . to me jest 
w o jsk ie m , lecz je g o  r e sz tk i, kom isoryat i kaleki. K o­
niec p o łożon o  w o jn ie , bo jak  o rzek an o , cel w ojny bvł 
dopięty: zd a w a ło b y  s ię  przeto, ż e  Europa pow innaby od­
tąd m ieć stiily , n iezachw iany  pokój. Jednakże stan rze­
czy  na W schodzie  nie je s t  bynajmniej zaspokajającym ;  
zo sta ły  po kongresie paryzkim  w  puściżn ia  k w estye  u- 
trzym ujace n ie p e w n o ść , i m ogące prow adzić do now ych  
zaw ik łań . Oznaki n iek tórych , a n iew różących  nic do­
brego z  strony R o s y i ,  da ły  s ię  ju ż  poznać. Aby w zn a­
w ianym  przez nią prettnsyom  tam  za p o b ird z , rząd an ­
g ielsk i ujrzał s ię  w  potrzebie w ypraw ienia sp ieszn ie  
eskadry 7 4 0  okrętów  z ło żo n ćj z  Śródziem nego m orza  
na m orze Czarne. Admirał H ouston Stew art nią ko­
menderuje i m a taro p ozostać  tak d ługo dopóki R osya-  
nie n ieustąp ią  z  W ężo w y ch  w y sp  leżących  przy u jściu  
D m a ju , a  św ie ż o  przez nich zajętych . W ed ług  w iado­
m ości z Berlina w y sep k i te m iały  ju ż  być op u szczon e  
prze? R osyan  i T urcy  je  zajęli ; lec* w adą berlińskich  
w iadom ości częstok roć b y w a , iż uprzedzają isto tn e w y ­
padki. A chociażb y  i tak b y ło ,  środki ostrożn ości nie 
są  zbyteczne. P ó łn ocn a  strona S ebastopola  sterczy ar 
m atam i, a na w yżyn ach  Inkerm anskich roz ło ży ło  s ię  
6 0 0 0  w ojsk a  o b o z e m ; zatargi o Belgrad w  Besarabii 
odgraniczenie jej pod ług  w arunków  pokoju niekończą się; 
R osyan ie  zburzyli tw ierdze Israail i T leni, do czego  nie- 
mieli praw a; n ieustępują  z  Karsu i zaprow adzeniem  
niepotrzebnych kw anintan śc ie śn ia ją  fenmunikacye han- 
dlow e z b rzeg a m i, które m iały  być w olne. P o stęp o ­
w aniem  sw ćm  n iedow iod ła  R o s y a , ż e  chce szczerze  
dotrzym ać w arunków  zaw artego  p ok oju ; sprzym ierzeń­
cy przeto s łu sz n y  m ają pow ód  do pijnowania n iew yła-  
m yw ania s ię  z  pod nich. O strożność ta zdaje s ię  być  
potrzebną nie tylko na m orzu Czarnśm  ale i na Balty- 
ck ićm , gdzie  oprócz rozszerzan ia  rożnych w arow ni nad­
b rzeżn ych , R o sy a  z a m y śla  n aw et o  odbudow aniu na 
w y sp sćh  A lan d sk ich , je z li me sam ego Bom arsundu  
( g d - ż  to w yraźnie literą traktatu paryzkiego jój w zbro­
n ion e), to przynajm niej silnych koszar dla w ojsk a  ma­
jącego  taui stać  ku obronie w ysp . R ząd rosyjski pło­
dny w w yb iegi i n iew yczerpany w nich w szęd z ie . Z a­
żalenia dochodzą z  p o łn ocy  N orw eg ii, ż e  R osyan ie  jak  
dnwnićj tak  teraz n ieprzestają tam przekraczać granicy  
dla polow ania i ry b o łów stw a  z  w ielką szk od ą  N orw e­
gian. N ajazdy te dzieją s ię  w brew  przym ierzu zaw ar­
temu przez jenerała  Canroberta m iędzy Francyą a  S z  •> e- 
c y ą ,  a  którego Anglia przystąpieniem  sw ćm  rów nież  
zo sta ła  u czestn iczk ą . T e  pow ody, w  braku n aw et in­
n y c h , a na których m ezb yw a , zm uszają  tak Francyą  
jak  Anglią do cz u w a n ia , aby spokojność  Europy nie­
była  zn o w u  zak łócon a . Prócz tego Anglii m usi je s z c z e  
o to c h o d z ić , by m edac zbyt w zrastać potędze rosyj­
skiej na m orzu. N a jw ięk szy  w ięc ruch pom im o po­
koju w  portach w ojennych  panuje, doki pełne budu­
jących  siQ now ych  o k rę tó w , a zbudow ane, w szy stk ie  
m ają kom plet Judzi i broni. W  tej chw ili lordow ie ad- 
miralicyi objeżdżają dla przeglądu w szy stk ich  portów . 
P rzybycie ich do D evonportu, gdzie są w ielkie doki dla

budow y ż a g lo w y ,h  i porow ych sta tk ó w , oczek iw an e  
w p rzy sz ły  piątek.

Jakiekolw iek w tej m ierze robią s ię  k rok i, d zieje  się  
za  w sp ó ln ą  zgod ą  i porozum ieniem  s ię  rządu f  »ncu- 
sk iego  z  angielsk im . Nie w sm ak to id r -  tym , którzy  
radziby w id zieć  ten z w ią zek  zerw any, i u siłu ją  g o  zer­
w ać w yciąganiem  różnych przedm iotów na ja w  w  celu  
obudzenia z a w iśc i i pasyj narodow ych. I w ła śn ie  te­
ra z , w  braku in n y ch , jeden taki w yw ied zion o  na plac. 
W iad nno, że  nieład oddaw na panow ał i panuje w  Tur- 
c y i;  starają s ię  w ięc  dla w zniecenia zazdrości zw racać  
u w agę  Anglików na to ,  że  Francuzi tain bez nich w s z y ­
stko  do porządku p rzyw od zą ; urządzili policyą w  Ca 
rogrodzie w  sw ój sp o só b ; podali p lm  do bruku ulic, 
do zaprow adzenia  żendam ieryi dla utrzym ania b ezp ie­
czeń stw a  tak w  sto licy  jak  w  całym  kraju. N a jw a ż­
niejszą m ają z a ś  w tern czyn ić  p r z y s łu g ę , że  uczą  
Turków porządku w y ż sz e g o , rozkładu i poboru poda­
tków . D otychczas podatki c ięży ły  najw ięcej na u oź- 
szych  klasa  h lu d n o śc i, trudny przeto był ich pobór i 
dochody skarbu m u sia ły  byc m ałe. Frań ;uzi p ostan o ­
wili nauczyć T urków  podskarbiostw n. Sprow adzeni u- 
rzędoicy z  biorą m in ister'tw a skarbu francuzkiego prze­
kazują im sp osob em  praktycznym , jak  s ię  pobiera ak ­
cyza  (octroi) po p a ń stw a ch , jak  podatek od cech ów  
rzem ieśln iczych i w yrob ów  ręk od zie ln ych , jak  one s ię  
zap isu ją  i jak  u trzym yw ane są  księgi do rachunków ’ 
T en system  poborów  li polityczni ekonom iści francuzcy  
w ykładają dla p a szó w  turec* ic h , ku ich zdum ieniu , t i  
sp o só b  ja sn y  naoczny i tak przekonyw ający, ż e  d z i­
wnie a naw et n iew dzięczn ie b y łob y  ze  strony T urków , 
gdyby n iezosta ł przyjęty za  p odstaw ę do napraw y ich 
sk arb ow ości. C ieszyćby się  raczej ztąd n a le ż a ło , ja c  
robić z tego  przedm iot do za w iśc i i pow aśn ien ia  dw óch  
wielkich narodów . R ząd W . Brytanii i nuród angielski 
bynajmniej n iepodziela takich niskich u czu ć; niewidz.ą  
w tern co Francuzi dla dobra Tureyi czyn ią  najmiej- 
szeg o  pow odu  do w a śn i; o w szem  poczu w ając s ię  do 
równej ż y cz liw o śc i dla niej ja k  sam i F ran cu zi, radzi są ,  
i-i ci ich w  tym r izie  w yręczają . T ak  m aluczkie uczucia  
jak  zazdrostk i n iew ehodzą w cale w  kalkulacye potęgi 
ich państw a.

K rólow a postanow iła  odw iedzić w tych dniach Jer­
se y  i Gu T ie sey , w ysp y  leżą ce  w  cieśn in ie kalstańskiej 
ku zachodow i. Jeźli pogoda p o z w o li—  a w tej chw ili 
zdaje s ię  ku temu s łu ż y ć  —  odw iedzi N. Pani d alsze  
brzegi południow ej A nglii, i zarazem  będzie w Mount- 
edgecom bs śl cznej nadm orskićj m ieścinie pod D evon -  
portem należącej do hr. M ountedgeeom be. K rólow a  
niejedzie ani do B erlina, ani do P ortugalii, jak  rozg ła ­
sza n o : lecz udaje s ię  później do Balm oral na z w y k łą  
sw o ją  jesienną rezydencyą w S zk o cy i. Już rozk zy  
w ydane do dyrekcyi kolei że la zn y ch , aby na 2 8  b. ni. 
w pogotow iu  m ieć w szy stk o  do przew iezien ia  tain N . 
Pani 1 jej dw oru.

Hr. C hr-ptow icz n ow y  p o se ł rosyjsk i przybył z m ał­
żo n k ą  s w ą  dnia 8 g o  do L ondynu . T o w a r zy sc y  nu 1.
De B erg , podobno w charakterze sekretarza.

Britańska Assocyacya dnia 6go m iała p ierw sze sw e  
posiedzenie w Cheltenham Lcez przedm iot ten będąc  
czy sto  n a u k o w y m , w ym aga ob szern iejszego  w ykładu  1 
staranniejszego obrobienia.

K r a k ó w  l i g o  s ierp n ia . D la gm in  p o w ia tu  R o z ­
w a d o w sk ie g o  m o cn o  d o tk n ię ty c h  w y lew a m i te g o  r o ­
ku na w io sn ę  w p ły n ę ło  w darach  d o b r o c z y n n y c h ,  
o p r ó c z  o g ło s z o n ó j  już i lo śc i 3 9  z lr . 21  kr. m . k . 
a n a d e s ła n e j c . k. u r z ę d o w i p o w ia to w e m u  w  B r z e ­
sk u , n a s t ę p u ją c e  k w oty : z łr . kr. m k.
1. W  m ie ś c ie  K rak ow ie  5 9  2 0
2 . W  o b o w o  Iz ie  B o c h e ń sk im  2 3 2  2 8  3  kr. w w . i 2  k o ­

p iejk i r o sy jsk ie
3 . „ T a rn o w sk im  1 8 3  3 9
4 .  „ W a d o w ick im  1 8 1  3 7 4/5

S a n d eck im
J a sie lsk im

2 3  1 6 1/„ 
4 4  3

R azem  7 2 4  2 6  i 2  k op . r o s .
d o lic z y w s z y  po w y ż s z e  3 9  21_____

W y n ie s ie  7 6 3  4 7  i 2  kop. r o s . 
O fiary te  podają s ię  d o  p o w sz e c h n e j  w ia d o m o śc i  

z w y r a z e m  n a jg o r ę ts z e g o  p o d z ięk o w a n ia  d a w co m  i 
z tem  n a d m ien ien iem , iż  p o w y ż s z e  p ie n ią d z e  o b r ó c o n e  
ju ż  z o s ta ły  w e d le  p r z e z n a c z e n ia  s w e g o .

Z c. k. P rezy d y u m  k r a jo w e g o .

J . C. K. A p. M ość n a jw y ź sz e m  p o sta n o w ie n iem  sw o -  
jem  z d .  3 g o  sierp n ia  r a c z y ł  z a m ia n o w a ć  r a d z c ę  i z ­
by  n ad w orn ój i ad m in istra tora  k a m er a ln eg o  M arm a-  
roskiesfO  Jana bar. G o ra m b , d y rek to rem  g ó r n ic tw a  
i sa lin  w  W ie l ic z c e .

W ie d e ń  1 5 g o  s ierp n ia . J, c .  K. A p. M ość z  p o ­
w o d u  p r z e n ie s ie n ia  s ię  do W iednia bar. A n ze lm a  
R o th sch ild a  j ln e g o  ^ o n su la  austryackiego w  F ra n k ­
fu r c ie  n. M. u w o ln ił  go od  te jż e  posady, a w m ie jsc e  
jego  z a m ia n o w a ł jlnym  k o n su lem  bezpłatnym  tamże 
bar. W ilh e lm a  K arola Rothschilda.

—  J . C. W . A rcy k s. L eop o ld  fm p. i d y r e k to r  in -  
ż y n ie r y i w  p o d ro ż y  sw o je j po  G a licy i i W ę g r z e c h  
g d z ie  z w ie d z a ł  fo r ty fik a cy e , p r z y b y ł 11 d o  P esztu .

—  C esa rz o w a  Jm ć M arya A n n a , w y je ż d ż a  da 
W ło c h , i d o  późnój j e s ie n i  z a m ie sz k a  w  b lisk ośc i  
P a d w y .

—  Gazeta sądowa austryacka  p o d a je  n astęp u jący  
p r zy p a d ek  p o stęp o w a n ia  s ą d o w e g o ,  k tó r y  w ażnym  
j e s t  z e  w z g lę d u  na t łu m a c z e n ie  p ra w a : P rzed  c .  k. 
u rząd  p o w ia to w y  w  K aaden  ( w  C z e c h a c h ) , jak* p ier ­
w s z ą  in s ta n c y ę  s ą d o w ą , p e w n i m a łż o n k o w ie  z K ra­
lo w ie  z e  S la ń sk ie g o  p o w ia tu , z a n ie ś li  sk argę c y -  
w iln o -sp o r n ą  w  sp r a w ie  sp a d k o w e j, a podan ie s p isa ­
n e  b y ło  w  ję z y k u  c z e sk im . U rząd  p o w ia to w y  w  K aa­
d e n ,  z e  w z g lę d u  na §  1 3  p o stę p o w a n ia  są d o w e g o  
(w e d le  k tó r e g o  strony m ają u ż y w a ć  język a  k ra jo ­
w ego) uchylił podanie, z pow odu, iż powiat Kadeó-
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ski jesl niemiecki, a zatem mowa krajowa jest dla 
uiego niemiecka, a przeto i podania po niemiecku 
winny być zanoszone. Przeciw temu orzeczeniu 
strona podająca założyła rek u rs , w skutku czego 
sąd wyższy krajowy biorąc słowa „krajowy język“ 
literalnie, oznajmił, że w Czechach podanie w ję ­
zyku czeskim spisane przyjętóm być powinno. Gdy 
wszelako w urzędzie powiatowym w Kaaden nie­
było żadnego urzędnika konceptowego, któryby do­
statecznie umiał po czesku, przeto sąd wyższy kra­
jowy delegował do tej sprawy urząd powiatowy 
w Laun. Strona zaskarżona zaniosła przeciw tej 
delegacyi przez kuratora swego skargę do najwyż­
szej izby sądowej i kasacyjnej, która zniosła po­
stanowienie sądu wyższego i zatwierdziła usunięcie 
podania czeskiego, a to z powodu, iż w obrębie 
juryzdykcyi sądu powiatowego w Kaaden język nie­
miecki notoryjnie jest krajowym.

  Kardynał arcybiskup boloński Viale Prela
nuncyusz apostolski w Wiedniu, udaje się wkrótce 
do Rzymu, a ztamtąd do Bolonii.

N i e m c y.
Niezadługo zwołany ma być nadzwyczajny sejm 

W. Księstwa Bodeńskiego z okazyi budowy kolei że­
laznych, a w samej rzeczy , jak chodzą pogłoski, 
głównym powodem zebrania ma być sprawa następ­
stwa tronu, której rozwiązanie jest właśnie na cza­
sie, skoro książę Rejent żeni się z księżniczką Lu­
dwiką pruską. Wiadomo bowiem, że panujący ksią­
żę jest na ciele i umyśle chory, a do tego bezżen- 
ny i brat jego sprawuje rządy kraju, A gdyby też 
ów chory książę panujący chciał się kiedy ożenić 
i miał potomstwo, czy dzieci jego miałyby prawo 
do tronu?

—  Jen era ł inżynieryi wojsk rosyjskich jen . adjutant 
Tudtleben przybył do Rastattu i oglądał po uzyska­
niu pozwolenia fortyfikacye tćj tw ierdzy. Ztamtąd 
udaje się on do Francyi a następnie do kąpiel w Aix 
W Sab udyi, gdzie resz tę  lata przepędzi.

 Według Dresdner Journal księżna Orleańska mie­
szkająca stale w Eisenach zmieniła plan podróży 
swojej. Dawniój utrzymywano, że uda się do Clare-r 
mont, gdzie w gronie familii orleańskiej obchodzie 
będą 18tą rocznicę urodzin Hrabiego Paryża i dzień 
dojścia jego do pełnoletności; teraz zaś księżna sy­
nów swoich wysławszy do Hamburga wyjechać ma 
do kąpiel Pfaffers w Szwajcaryi.

— Bank jeden za drugim powstaje w Niemczech 
po miastach niehandlowych, dla tego też kiedy przy­
szło utworzyć bank w Hamburgu, gdzie takowy rze­
czywiście był potrzebny, rzuciło się z podpisami 
wszystko co żyje i bank tak zwany spółkowy (V er- 
einsbank) zamiast 15 milionów marek, zebrał pod­
pisów na 578 '/a milionów. Drugi bank nieco wcze­
śniej założony pod nazwą „północno niemiecki sprze­
dał od r. zu za 7 milionów akcyj swoi h innym ban­
kom po 104 za 100.

— Zamianowany posłem rosyjskim w Wiedniu do­
tychczasowy poseł w Berlinie bar. Budherg pozo­
stanie W Berlinie, jak pisze Bdrs. Z ty  aż do koro- 
nacyi cesarza Aleksandra i potem dopiero uda się 
tia posadę swoją do Wiednia. W miejsce jego prze­
znaczony do Berlina bar. Brunnow niewiadomo, kie­
dy przybędzie.

— P. Seebach poseł saski przy dworze francu­
skim przybył 12go do Drezna, i po krótkim poby­
cie udaje się do Petersburga, a następnie do Mo­
skwy jako nadzwyczajny poseł saski na koronacyę.

— W Stuttgerdzie otrzymano zawiadomienie, iż 
cesarzowa rosyjska wdowa wróci tam po koronacyi 
z Moskwy i zamieszka czas jakiś przy córce swo- 
jój W. Ks. Ołdze żonie następcy tronu. Zamiar po­
dróży cesarzowej do Sycylii na zimę, odłożony zo­
stał do następnego roku

— Król Saski jako katolik utrzymuje domowego 
swego reprezentanta w Rzymie pod nazwą ajenta 
królewskiego i zamianował takowego w osobie pro­
fesora Tórmera.

F r a n c y * '
Na dn u 10 b. m. ministeryum Pańat*'a wydało 

następujący programat uroczystości d. 15go sierpnia

W Ogodzinie 6tój rano salwy dział z hotelu Inwa­
lidów oznajmią uroczystość. Salwy te pow orzą się 
o 6tój wieczorem. W południe naboźe 
ściele metropolitalnym paryskim, w obe P YJ 
wielkich instytucyj państwa, władz cywilny_ • 
skowych. Mszę śtą zakończy Je Deum. 
stkich innych kościołach Te D eum  odśpie 
dzie po summie.

Uroczystość dzienna: _ . ,
Uroczystość dzienna odbywać się będzie je * 

cześnie na esplanadzie Inwalidów i przy rogatce 
nowej. lotn.

N a  esplanadzie Inwalidów: Dwa teatra przei 
wiać będą z kolei sceny wojenne. Dwa inne te 
przedstawią widowiska komiczne i ćwiczenia a ” 
batyczne. Cztery słupy z nagrodami u wierzchu p 
stawione będą dla lubowników tćj zabawy. O K® 
dżinie piątćj wielki balon puszczony będzie z nafr 
brzeża Sekwany naprzeciwko Inwalidów, z napisem 
cesarskim z gwiazd ułożonym, przybranym w sztan­
dary z barw narodowych.

P rzy  rogatce Tronowi]: Dwa teatra; jeden przed 
stawiający pantomimy wojskowe, drugi widowiska 
komiczne. Dwa slupy dla zręcznych amatorów do­
starczą obfitych nagród.

Uroczystości nocne:
Wieczorem o w pół do siódmćj, w ogrodzie tul- 

leryjskim wielki koncert wykonany na 200 instru­
mentach i przez 250 śpiewaków.

W  nocy ogród tullery jski, plac zgody, pola eli- 
zejskie oświecone będą rzęsistą illuminacyą; również

wybrzeże Oręay, esplanada inwalidów, łuk tryum­
falny, kolumna Veadóme, wieża ś. Jakóba, bramy 
ś. Dyonizego i ś. Marcina, mosty: nowy, inwalidów, 
Almy i inne budynki publiczne będą oświecone. Ra­
tusz przedstaw i wspaniałe oświetlenie gazowe z her­
bem Paryża.

O dziewiątej dwa faje: werki, jeden przy łuku 
tryumfalnym, drugi przy rogatce tronowój. Główny 
fajerwerk odda widok sławny żyrandoli rzymskiej 
z warownią ś. Anioła.

Szwecya.
D ibaty  podają następujący list ze Sztokolmu pod 

datą 3 bm., na który korespondenci nasi słusznie 
zwracają uwagę:

„Chociaż Szrecya jest państwem drugiego rzędu, 
zawsze jednak rząd rosyjski bardz0 liczne perso­
nele poselstwa u nas utrzymywał. Oprócz ministra 
pełnomocnika, jednego i drugiego se retarza, kan­
clerza ambasady i jeneralnego konsula, mamy je­
szcze w Sztokolmie uwierzytelnionego ajenta rosyj­
skiego do spraw wojskowych w osobie jenerała Bo- 
disko, a nadto, bo liczba ta jak się zdaje, nie była 
dostateczna, rząd rosyjski osądził przeszłćj zimy za 
stósowne, uwierzytelnić jeszcze przy dworze naszym 
admirała Glasenop jako ajenta do spraw wojskowych 
morskich.

„P. admirał Glasenop przedsięwziął w pierwszych 
dniach lipca podróż eksploracyjną nad brzegami mo­
rza północnego w Norwegii, najbliźszemi brzegów 
morza Białego, które jak wiadomo posiada Rosya. 
Admirał zjechał się tamże z sześciu oficerami i in­
żynierami morskimi rosyjskimi, podróżującymi razem 
w celu naukowym poznania dokładnie głębokości 
przystań i portów północnych norwegskich za po­
mocą czynionych z sondą doświadczeń. Port w Chry- 
stiansund zwrócił szczególnie uwagę oficerów ma­
rynarki rosyjskiej z powodu wybornego swego po­
łożenia i głębokości wody, albowiem okręty linio­
we, zbliżając się bardzo nawet do brzegu, zupełne­
go używają bezpieczeństwa. Port ten, jak i najwię­
kszą liczbę portów norwegskich, wyrobiły w skale 
wiatry uderzające z wielką gwałtownością z morza 
północnego na północne brzegi Norwegii. W tych 
dniach atoli oficerowie inżynieryi morskiej rosyjskiej, 
zarzucali także sondę i to bardzo szczegółowo w in- 
nem miejscu tegoż morza, aby się bardzo skrupu­
latnie przekonać o głębokości wody blisko brzegów 
jako też w pewnej odległości. Chcę mówić o ma- 
łem miasteczku Horten ze swojem wspaniałym por­
tem, który może być bardzo wzmocniony, i który 
najłatwiej ze wszystkich portów na tych brzegach, 
zamienićby można w krótkim czasie na ogromny za­
kład marynarki wojennej.

„Przypomina sobie zapewne każdy, że dziesięć lat 
temu, Cesarz Mikołaj powierzył był na tych brze­
gach podobną raisyę naukową również oficerom 
inżynieryi rosyjskiej w liczbie pół tuzina, którzy 
za powrotom do Petersburga złożyli mapę jeogra- 
ficzrią morską w ministeryum marynarki, z której się 
okazywało, że flota rosyjska puszczając się z brze­
gów północnych Norwegii, aby przewieść armię, 
■iOgłaby w przeciągu trzydziestu godzin przystąpić 

do wylądowania na brzegach Szkocyi.
„Któżby nie rozumiał w agi, jaką przywiązywał 

Cesarz Mikołaj do posiadania portu na brzegach mo­
rza Północnego w pobliżu morza Białego. Wszelako 
orojekt ten z*s życia jego nie przyszedł do skutku: 
przvjdzież za panowania jego następcy Cesarza Ale­
ksandra? Przyszłość pokaże."

T u r c y a
Times w swym wstępnym artykule, rozwodzi się 

szeroko nad wzrostem wpływu francuskiego i cy- 
wilizaeyi francuskiej w Turcyi. Artykuł ten w ym a­
rzony głównie przeciw lordowi Re ‘ i P 0VVI an­
gielskiemu w Turcyi, zasługuje po •*■ wzglę­
dami na uwagę. Brzmi on:

„Ministeryum tureckie rozpadło ę - wa 
nieprzyjacielskie obozy; la(la f ieab J rv~nwn(; «! 
przemoże, a drugi ustąpi- By sclhar > J  an
tego rządu, dosyć jest’ wiedzieć, iż dzisiejszych mi­
nistrów sułtana nie łączy jeden kierunek P oŁ jozny, 
nie ufają sobie nawzajem, rozdziela ich drobna za­
wiść i prywata, a chociaż mają w ■ *£« gronie je ­
dnego lub dwóch zdolnych mężów, me S*1 .tanie 
stworzyć narodowego politycznego kierunku, zacho- 
W8Ć niezależności i uchronić się od o 
wów. Bynajmniej nas nie zadziwia kierunek, jaki 
sokie obrała polityka turecka po ukończeniu wojny. 
Turcya z dawna przyzwyczaiła się uwa yę
Austryę za pierwsze ooteffi na ziemi, a teraz daje
a ,
oburzać naszój narodowój dumy. Doświadczenie w n -  
ków stwierdziło prawdę, iż angielskie prawa zwy­
czaje i instytucye przyjmowane są szybko, jedynie 
przez spółeczności angielskiego plemienia. Nawet 
w Ameryce, gdzie mieszka naród, ktor y P J  Y 
czailiśmy się uważać za nasze dziecko, 
kuzyna, szerzą się w dziwny sposób zasa y Y 
czaję kontynentalne. Nie powinno więc nas ,
że plemiona Wschodu, tak chrześciańskie jak m a- 
chometańskie, do których po większój części cywi- 

w. n,°wie francuskiej dochodzi, i które maJ*l 
pośród siebie całe cywilizacyjne z Francyi wysz
towarzystwo, _  uwa/ ajtJ nas' Jych sprzymierzeńców
za reprezentantów europejskićj oświaty i uobyę
jenia. My posiadający na wszystkich krańcach ziemi 
osady, które wzrosły w oddzielne prawie pans wa, 
j sP°ę ^dający z lekceważeniem na Lewant (wsc o 
dnieSrodziem nego morza wybrzeża) na jego “ 1
handel, możemy bez smutku widzieć naród, k iy 
od wieków gorliwie zajmował się Wschodom, otrzy­
mujący wreszcie wpływ i przewagę w walce * nar-  
barzyńskiem państwem. Kosmopolityczny duch Fran­

cuzów jest właściwszy do uczynienia wpływu i po­
dania potrzebnych wiadomości plemionom na pół- 
ukształconym, niźli my, którzy mało się troszczy­
my, by nas rozumiano i znano za granicą, a pisze­
my i mówimy dla nas samych i dla tych, którzy nas
pojmują. „ ,

W yprawienie do Turcyi przez cesarza Francuzów 
posła, którego w dzielności i bystrości żaden me 
przew yższał, zgadza się z tem , co dostrzegamy 
w ciągu trzechletniego przymierza naszego z rran - 
cyą. Anglia będąca dosyć dzisiaj filozoficzną, musi 
przyzwyczaić się do tój myśli, iż geniusz i dziel­
ność francuskiego narodu mają tam otwarte pole 
przez wyższość pana Touvenela, który chociaż do­
piero od roku jest w Turcyi, już znalazł sposooy 
przyciągnięcia ku sobie najznakomitszych sterników 
państwa otom«ńskiego. Gdy poseł jednego mocar­
stwa ogranicza się jedynie tylko na dawaniu rad i 
to nie zawsze w przyjemny sposób, podczas gdy re ­
prezentant drugiego państwa nietylko przemawia za 
reformami, lecz grzecznie i uczynnie w sk au je  je 
jak dojść do nich i jak je rozpocząć, — łatwo o- 
statni nad pierwszym zvska wpływ i pierwszeństwo- 
Tak właśnie postępują Francuzi i ich poseł. Policya 
no. w Konstantynopolu była od lat wielu w bardzo 
smutnym stanie; w ostatnich czasach Francuzi za­
prowadzają w europejskiej dzielnicy miasta swoją 
własną polieyą, a przy ich odejściu Turcy odzie­
dziczają ich metodę i organizacyę. Ważniejszem jest 
jeszcze, w jaki sposób podnieśli dochody. Podatki 
w Turcyi obciążały dotąd biedną tylko klasę z wiel­
ką niesprawiedliwością; w skutku tego dochody były 
małe, gdyż pobór podatków nadzwyczaj trudny. Te­
raz Francya zastępuje tureckiego ministra finansów. 
Przysłano kilku urzędników z paryskiego ministe­
ryum, którzy zdumionym paszom wykładają doświad­
czalnie cały system francuski podatkowy, a ten wej­
dzie wkrótce w życie w państwie otomańskiem i bę­
dzie podstawą przyszłego systemu finansowego tu­
reckiego.

Wypadki te okazują, jakie zmiany wojna wywo­
łała. Powinniśmy wprawdzie żałować, iż Anglia nie 
posiada większego wpływu w krajach, za który wal­
czyła; lecz droga cywilizacyi angielskiej, chociaż 
wolniejsza, jest pewniejsza. Wierzymy silnie, że 
kraje te będą winne swój zupełny rozwój angiel­
skiemu duchowi przedsiębiorstw, chociaż wielkie są 
wymagania, którym musimy zadosyć uczynić w osa­
dach naszych na obu półkulach. Kiedy Kanada, In- 
dye i Australia rozwijają się i postępują naprzód 
przez usiłowania i starania Anglii, nie trzeba żało­
wać, że Wschód odradza się za staraniem innego 
ucywilizowanego narodu."

Konika mieiseow* ł
Kraków l 6 go sierpnia. Wczoraj Jego Eminencya 

kardynał książę Schwarzenberg udał się zrana do kościoła 
katedralnego na Wawelu. Przyjęty został u drzwi świątyni 
p rz e z  zeb ran y ch  cz ło n k ó w  k a p itu ły  z J W . A d m in is tra to re m  
D yecezy i oa cze le , k tó ry  k się c ia  k o śc io ła  p o w ita ł p rz e m ó ­
w ien iem  w ję z y k u  łac iń sk im . K siążę  k a rd y n a ł po o d b y tój 
m szy św . u d z ie lił  p rzy tom nym  pasterskiego błogosławień­
stwa. W  ciągu dnia zwiedzał kościół 0 0 .  Dominikanów 
tak srogiem nawiedzony nieszczęściem, i kościół katedralny 
tyle bogatych zawierający pomników; p. Paweł Popiel kon­
serwator zabytków starożytnych w mieście naszem towarzy- 
szył Jego Eminencyi w tych odwiedzinach.

Dziś po odbytćj mszy św. w kościele Archipresbiteryal- 
nym Panny M aryi, Jego Eminencya zwiedził kościół Św. 
Katarzyny na Kazimierzu, niemnićj klasztory X X . Augu- 
styanów i PP. Augustyanek, przytem Ochronę IV tą Św. 
Elżbiety. Po rannym obiedzie u JW . Administratora Dye­
cezyi Książę Kardynał udać się miał do Wieliczki dla zwie­
dzenia żup solnych. Wieczornym zaś pociągiem zamierzał 
odjechać do Lwow a, dla wręczenia hiretu Jego Eminencyi 
kardynałowi Lewickiemu, Arcybiskupowi Lwowskiemu ob­
rządku grecko - unickiego, wyniesionemu niedawno do go­
dności księcia kościoła.

—  Wczoraj przy święcie uroczystem Wniebowzięcia 
M atki Boskićj odbyła się w kościele Archipresbyteryalnym 
Panny Maryi ceremonia installacyi nowego Prałata Infułata 
tegoż kościoła w osobie JMci księdza Rogótowicza byłego 
proboszcza parafii na Piasku.

—  Jakkolwiek w dniu jutrzejszym to jest 17 w nie­
dzielę przypada uroczystość Śgo Jacka i zapowiedziany 
na ten dzień obchód otwarcia i poświęcenia tej części 
kościoła Dominikanów, która wyporządzoną została jako 
tymczasowy kościćł; wszelako przepis kościelny mieć chce, 
aby uroczystość Śgo Jacka obchodzoną była w tym ko­
ściele dopiero po oktawie Wniebowzięcia N. P . Maryi 
(15  sierpnia). Z tego powodu obchód uroczystości Śgo 
Jacka i poświęcenie kościoła wzmiankowanego odbędzie 
się dopiero w oktawę święta Śgo Jacka, to je s t w przy­
szłą niedzielę 24 sierpnia.

Czytamy w Kronice wiadomości itd. z dnia 15 
b. m.: Odebraliśmy z W ilna bardzo smutną wiadomość, 

orliwy badacz starożytności narodowych, założyciel mu­
zeum archeologicznego w Wilnie, sam pierwszy prezes 

mnzeum i komisyi, która zawiązała się dla celów 
nau owych, człowiek ze wszech miar godzien szacunku, 
uczony i autor Eustachy Tyszkiewicz, przeniósł się w tych 

mach do wieczności. Szkoda nieodżałowana tego szla- 
c etnego męża. Zasługa jego w założeniu komisyi jest 
wie owa, skutki tego pewnie zobaczym już niedługo i 

ugo widzieć je  będziem, my i potomkowie nasi. W ydał 
*. wiele, do najszlachetniejszych przedsięwzięć litera- 
10 należał, ale zawsze polem dla niego były zasługi 
ywatelskie i tutaj nieprędko znajdziem człowieka, któ- 

ry 7 go zastąpił, bo w śp. Eustachym Tyszkiewiczu było 
ognisko ogólnego ciążenia, —  wszystko samo ku niemu 
S1ę zwracało, on był reprezentantem i zwiastunem potrze 
sw°Jćj okolicy w kraju. Żył lat czterdzieści kilka. ^  

Wiadomy morderca Poirier który wyskoczyw szy o n 
* 2go piętra uszedł przed ścigającym go  odźw iernym , 

lezionym został powieszony w lasku wincejskim.

p u b iło ia fo b  i p ie o ię d a > .
Wfewfoij. Kursa tdearańcm* f d. 16 sierpnia. — 

Augsburg 1021/8 — Hamburg T5*/r  -Ł on-ł/n  z\* 10
® 'V  —  Paryż 119 3/g. — Agio od złota 7 1jl .— M e­

daliki 5-procent. 8 4 1/i . — dto B. 5-procent — . Poży.
. n ik lo w a  5-nroo 8 5 •  -  Obligi inderan. gali­

j s k i e  5-proc. 7 7 * / .  _  Metaliki 4 « '-p r . —  -  M e­
taliki i. procent. « 6. __

,-pr
, . Metalik? 8-procent. — . — Losy

i  * ™ku 1889 127. -  dttoz roku 1854 4-proe. 1 0 7 y
kkeye kolei ielaznój
ruchomego 3 8 5 '/„ .

eye Banków*- 1098.—  
półrocnój 2 885. — Akcye kredytu

Kurs krakowski t 16 9ierpnia _ RuWe srebrne 
na men. polską ż łd  101 ptacą  1 0 0 »/s . __  Banknoty au- 
stryackie: za 100 z .̂  mk. żąd. z łpoi. 4 2 0 , pta3ą 4 1 7 . 
Pruski kurant: za 150 złr. m k. ią d .  ta la rów  101, plącą 
1 0 0 . -  Cwancygiery nowe ż ,d . 1 0 4 , p?aC4 108  _

Cwancyg. stare żłó  1®^' 1®*- Lnperyały ros. i.
złr. 8 kr. 15, p t  *'r. 8 kr. 11 mk> ~  Napoleon d’ory 
2 0-frank. ząd. złr. 8 kr. 10, P»* J -  8 k r‘
Dukaty ważne holend ząd. złr. 4 kr 45, pfac,  złr. 4 
kr. 40 mk. —  Dukaty austr. iąd. *łr - 48 Pła«4-
złr 4 kr. 42 mk. —  List zastawne polskie z kupoaam i 
bież. żąd. 98, płac. 9 7 zas tg a lic . z kupon, 
żąd. 82* /,. pł. 81 Va . —  Obligacye Indemn. z kupon, 
żądaj, 7 8 V,, Płacą 78. -  Nowa pożyczka narodowa
z r. 1854 żąd. S5l/3, płacą 85.

K u r s  lw ow ski z dn. 18 s i e r p n i a . — Dukat holen­
derski złr. 4 kr. 42 . —  Dukat cesars. złr. 4 kr. 46. 
Półimperiał ros. złr. 8 kr. 15. —  Rubel ros. złr. 1 kr. 8 6 . 
T alar pruski złr. 1 kr. 2 9 . —  Polski kurant i pięciozło­
tówka złr. 1 kr. 10 .—  Kurs list. zast. w galic. stan Insty­
tucie kredytowym: Instytut kupił prócz kuponów 100 po 
złr. —  kr. —  mk. —  Sprzedał 100 po złr. 81 kr. 48. 
Dawał za 100 złr. 81 kr. 18. —  Żądał złr. —  kr. — .

Kur* w iedeńsk i  z 14 sierp. Metaliki 84.—  Now 
pożyczka S6 ‘/4.—  Akcye Banku wiedeń. 1096. —  Akcyt* 
kolei żelaznćj północ. 285 1/4. —  Agio od złota 7, od 
srebra 4. —  Oblig. uwoln. grunt. 7 6*/2 . —  Pożyczka 
ostatnia narodowa 8 5 5/8 —  Promessy galicyjskie 1 1 4 % .

K u rs  w ro c ła w sk i z d. 16 sierpnia. — Banknoty 
austr. 100 /8 ż. Bankn. polsk. 9 5*/^ d, —  Listy zast. 
polskie dawn. 9 3 3/4 dają .—  now e—  d a ją .—  Listy zast. 
poznańskie 4-proc. lOO1/,^  iąd . dto 8 1/4-proc. 88 */,s d. 
Kolej Krakow. Gdmo-8zląska 82 */4 ż.

Przegląd polityczny.

Depesze telegraficzne.
P a r y ż  15 sierpnia. Cesarz przyjmował wczoraj 

pełnomocnika rosyjskiego barona Brunnowa, który 
mu wręczył order ś. Andrzeja. Monitor donosi na­
stępnie, że z powodu niezmiernego upału zapowie­
dziany przegląd wojsk odwołany jest. Wykaz ban­
kowy jest zadawalniający.

T u r y n  12 sierpnia. Zatopienie telegrafu pod­
morskiego m iędzy Cagliari Cna wyspie Sardynii) a 
Boną w Afryce) niepowiodło się. Trzeba będzie 
wyciągać z morza drut na 60 mil morskich długi i 
na nowo robotę zaczynać.

P r e v e z a  5go sierpnia. Rozboje nienstają wcale. 
Otrzymano tu wiadomość z Janiny o wybuchłym tam 
pożarze, który obrócił w perzynę przeszło ICO do­
mów i część bazaru. Szkody wynosić mają przeszło 
100  milionów piastrów.

Monitor czwartkowy donosi: Jlny prokurator Rou- 
land zamianowany został ministrem sprawiedliwości. 
Marszałek Pelissier otrzymał tytuł księcia Małacho- 
wój (D ue de Malakoff) i dotacyę 100,000 fran-
j^ W ^ okazyi sierpnia wydanych bę­
dzie 1077 rozmaitych aktów łaski.

Depesza powyżej donosi, że przegląd wojsk w Pa­
ryżu 15go odwołany. Do Gaz. krzyźowój piszą , że 
nawet Cesarz na 15go nie będzie w Paryżu, a 0-  
gnie sztuczne spalone będą pod Barrióre de 1’Etoile, 
aby je  z St. Cloud, gdzie mieszka Cesarz, widzieć 
było można.

Hrabia Paryski i książę Chartres udają się w to­
warzystwie p. Thiersa przez Ostendę do Claremont, 
gdzie obchodzony będzie dzień dojścia Hrabiego Pa­
ryża do pełnoletności.

Pogłoski krążą, że hr. Paryża jest za pojedna­
niem się z linią starszą Burbonów i żc dla tego 
z matką swoją rozłącza się , która przeciwną jes 
tój „fuzyi". , . •

Zamianowanie pana Pachecco posłem hiszpan 
w Londynie potwierdza się. i„vda“ wia-

Ze Wschodu nadeszły parowcem " •
domości do Tryestu, które telegrafowano następnie

do W iednia: Książę Kallimachi
Konstantynopol 8gc1 sierpni . ̂  Wjednj8 Komi_

odiecha! dziś na Posa^ blsffdoJ V̂ n fe ren cy i Księstw
kl 1 p -  t»  nrzvbvli. W yjście

jako rzecz

sarze francuski 1 PIUI1"' . 7  tu Drzvbvli
Naddunajskich dotycząc J J moźna jak

wojsk a"g>^rk; nt zi wyjdą zupełnie do 15go, gdyż
/°P«riset gubernato r P e ra  naznaczył ten dzień 

jenerał Par,af  tu drugi bank aneieUb;

zgorzał, Straty w towarach wielkie. Poseł nruski 
hr. Goltz przybył tutaj. ro sef PrusK1

w itanv^i str?^/1*8'- ^enera n̂y konsulat rosyjski 
pawilon^ tureckiem i, wywiesił swój
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Przyjechali od 14 do 16 sierpnia.
HOTEL POLLERA. Alker E dw ard . W iniarz Edward księ­

garz z familią, Rischba F ranciszek, Mikuli Krzysztof obyw. 
z familia. Baranowski Jan ob., książę Sapieha Leon Prezes 
Tow. Kred., Strzelecki Jan w ł. dóbr, Kiistier Fryderyk Dr. 
Vied. Z W iednia. Niklas Józef z Dembicy. Lipowski Konstanty 
wf. dóbr, Klein A leksander, hr. Lanckoroński W iktor w łaśj 
dóbr, P o s p i s o h i l l  Jan  z Tarnowa. Dachen Wojciech Dr. Med. 
z familią. Paszkowski Piotr, W inter Karolina z synem , Stei­
ner VI., Czuczawa Hipolit wf. dóbr, Bafłaban Karol kupiec 
ze Lwowa. Skrzyński Ignacy wł. dóbr ze Strzyżowa. Czu-
czawa K rzysztof kupiec ze Stanisławowa. Herzog Juliusz.' 
Richter C. kupcy z Jass. Westenholz Fryderyk kupiec 
z Prus. Lipiński Gustaw Dr. Praw a. Lipiński Karol wirtuoz 
Rozwadowski Józef ob. z Drezna. Rosenstraus Maurycy o- 
ptyk z Wirtembergu. Giseke Fryderyk z Mysłowic. P e p ło w - 
ski Eleonor, Jaworski Ludwik z W arszawy. T rojacka Emilia, 
ob. z Książnic. Żmudziński Vlateusz ob., Nowacki S zy m o n  o . 
ze Sławkowa. Lindenberg Ludwik z W i e l i c z k i .  Satsch Karol 
z Czech. Gross Adolf z Dzikowa. Justian Antoni oficer z jin - 
cu. Miączyński Jan wł. dóbr z Pyrmont. Rojowski Feliks wł. 
dóbr z Karlsbadu. Lipowska Laura w ł- dóbr z

W yjechali: Hr. Załuski Józef w ł. dóbr, baron Ebner Mau- 
rycy m ajor, X. Nagy M ikołaj, X. Skibiński Antoni, Czu-
czawa Hipolit w ł. dóbr, C z u c z a w a  Krzysztof kupiec. Rischba
Franciszek, Bafłaban Karol kupiec. Herzog Juliusz kupiec, 
Richter C„ Alker Edw ard. Lindenberg Ludwik do Wiednia. 
Horodyński Bogusław wł. dóbr <J° "bydniowa. Steinkeller 
Marya* w ł. dóbr do Berlina. acliellenberg Ludwik z żoną do 
Biały. Jan Wetrner Reineke, Hegeler Edward do Prus. Blum 
Fryderyk dyrektor teatru  do Opawy. Runge Alfred. W  erner 
Jan do 'Sącza. Ciszek Wojcieeh do Polski. X. W scilak Józef 
do Sambora. X. Schwabacher Leon. Baranowski Jan do W ro­
cławia. X. Wojnarowicz Dyonizy do Rzeszowa. Skrzyński 
Aleksander w ł. dóbr z żoną do Libuszy. Gorajska Izabella 
w ł. dóbr do Galicyi. W iniarz Edward księgarz z familią, L i­
p iń sk i Gustaw Dr. Pr., Lipiński Karol do Lwowa. Niklas Jó­
zef d° Dembicy. Skrzyński Ignacy w ł. dóbr do Strzyżowa. 
Stojowski W ładysław  właś. dóbr z żoną do W-foeh. Steiner 
M. kupiec do Pragi. Mikuli K rzysztof w ł. dóbr do Często­
chowy. Trojacka Emilia ob. do Książnic. W inter Karolina 
z synem do Drezna. Hr. Lanckoroński W iktor w ł. dóbr do 
Tarnowa. Kastler Fryderyk Dr. Med. z familią do Czerniowic.

H0JTEL DREZDEŃSKI. Józef Teodorowicz z Karlsbadu. 
Tomasz Acton wł. dóbr z Koszyc. Józef Huba z Leyczau. 
Anastazy W ielogłowski ob. z Odonowa. Tytus Gregorowicz 
adwokat z W iednia. Nicefor jKozebrowski z Rozenki.

HOTEL ROSVJSKI. Edward Oraczewski w ł. dóbr, Kon­
stanty W alewski w ł. dóbr z Polski. Konstancya Cywińska 
wł. dóbr z córkam i, Andrzej Cywiński w ł. dóbr z Drezna. 
Ksawery W ykowski w ł. dóbr z Galicyi.

W yjechali: Józef Hawliczek z matką do Zatora. Edward 
Oraczewski w ł. dóbr, Konstanty W alewski w ł. dóbr do Pol­
ski. Ksawery W ykowski wł. dóbr do Galicyi.

o o  d z ie n n i e
Pociągi osobowe odchodzą i  K ra k o w a .

Z Wiednia

Z Wi ooławia

Z W arszawy

i o
1

o godzinie l i t e j  min. 25 przed połudu. 
o godzinie *®tej min. 15 wieczorem, 
o godzinie 2ej min. 50 rano. 
o godzinie lej min. 44  po południu, 
o godzinie 1 lej min. 25 przed połudn. 
o godzinie 4tój min. 44 po południu.

*

■ n s e r a t y .

Do Dębioy 

Uo Wiednia

o godzinie 12tej min. 25 po połus 
o godzinie lOtój min. 35 w n< oy 
o godzinie 4tńj min. z rana. 
o godzinie 2 ej min. 40 po pofud
o godzinie 4tój min. 35 z rana.
o godzinie l le j  min. 30 w nocy (w prost)
o godzinie 4tćj min. 35 z rana.
o godzinie 2 iój min. 10  po połudn.

Przychodzą do K rakow a:
1 0  godzinie 30} min. 2 0  z ram,.

■ Dębicy j Q j 0djjini9 |  <y nilu. 40 po południe.

Do W rocławia

Do W arszawy

Pisarze Banku pobożnego w  Krakowie.
Na żądanie strony interesowanej zawiadamiają iż od zasta-i 

w u korali nici 3 ważące łutów  13% w dniu 28 marca 1854; 
r. pod Literą S. do N. 53 w Banku Pobożnym zastawionego, 
według oświadczenia zgłaszającej się o wykupno jego osoby 
kartka czyli rewers bankowy m iał zaginać, przeto wzywają 
wszystkich, interes w tern mieć mogącycSi. aby o wykupie­
nie zastawu tego do dnia Igo listopada r. b. zgłosili s ię , gdyż 
w razie nie zgłoszenia się fant rzeczony osobie zgłaszająoćj 
sie po tym upływie czasu niezawodnie wydanym będzie. 

Kraków dnia 20 czerwca 1856 r.
X. A n d rz K o rczyńsk i Stachow iez.

(1656-3 ) Pisarze Banku Pobożn.

F A B H Y K A

PIECÓW KAFLOWYCH
isa W i s ł ę  przy K rakow ie naprzeciw  klasztoru  

Z w ierzy n ieck ieg o ,
poleca się wszystkim , którzy swoje mieszkania korzystnemu 
dobrze i prędko ogrzewającemi piecami kaflowemi zaopatrzone 
mieć zechcą. Fabryka ta po wielu doświadczeniach i najno- 
wszyoli teraz ulepszeniach, wyrabia białe, pięknie glazuro­
wane i ozdobne piece na sposób wrocławski, pragski i szwedzki 
z żelaznemi skrzynkami w paleniach, tudzież kominki i piece 
kominkowe.

Ceny w  fabryce z łr. ink.
Piec 3%  kafla długi, 1 % kafla szeroki, 7 kafli wysoki od 15 do 18
Piec 4 kafli długi, 2 szeroki, 8  w y s o k i.................. o d l8 d o 2 2
Piec 4%  kafli długi. 2  szeroki. 9 wysoki . . . .  od 24 do 30
Piec 5 kafli długi, 3 szeroki. 9 w y s o k i..................od 32 do 36
Kominek pięknie ozdobiony................................................. 35 z łr.

Ozdoby, gzemsy i próby kafli moga być każdego 
czasu w handlu W . R u tk o w s k ie g o  w głównym Rynku 
i w Podgórzu w handlu S o h le s in g e r a  widziane.

(1498-6 ) B e t /m  i B e t h k e .

Gorzelnia (Bretinem)
na 2 0  korcy ziemniaków zacieru ze wszelkiemi naczyniami i 
dogodnościami jako to mechanizmem wodą poruszanym i m ły­
nem wodnym do mełcia słodu wszystko w najlepszym stanie 
przy dodaniu pewnej ilości ziemniaków, jes t w Ujeżdzie 1 % 
mili od Krakowa w W. Księstwie Krakowskiem od Igo wrze­
śnia r. b. d o  w y d z i e r ż a w i e n i a .  W  gorzelni tej jest 
browarek piwny i miodowy z całym  narządem. Wiadomość 
na miejscu u właściciela lub przez listy frankowane pod L. 
63 na Piasku w łazienkach. (1 6 6 3 -2 -6 )

PROSZKI SHDUTZEIX
Na ostatnićj wystawie powszechnej w Paryżu, wedle świadectwa G azety w iedeńsk iej, z pomiędzy wszystkich 

innych podobnych domowyoh środków lekarskich, jedynie i wyłącznie zaszczycone pierwszym meda­
lem; przez co najwyższy ten wyrok zgromadzenia między-narodowego przysięg łych , dostarczył niczem niezbite­
go dowodu świadczącego o niezrównanej dobroci i wartości tego preparatu w porównaniu z wszystkiemi wyrobami 
w kraju i zagranicą.

J e d y n y  g ł ó w n y  u k ł a d  p r z e s y ł e k  i Apteka pod Bocianem w W iedniu, Sukiennice, naprzeciwko hotelu 
W a n d la .

Cena pudełka oryginalnego zapieczętowanego 1 złr . >2 Itr. k. m. Dokładny przepis, użycia we wszystkich
językach. 

Prosiszki te Seidlitza wybornie sprawdzone w tysiącznych przykładach wieloletniego doświadczenia, uzyskały  so­
bie w mieście i na wsi tak powszechne uznanie, że° obecnie sław a ich daleko poza granice cesarstwa sięga. — Ja ­
kie skutki wywierać może niezawodna s iła  lekarska proszków seidlitzkich Molla. mianowicie W c i e r p i e n i a c h  
Ż O ła d k a  i  Ż y w o t a ,  jak ą  pomoc przynosi w cierpieniach wątrobianych, w zatkaniu, hemoroidach, zawrocie, biciu 
serca , uderzeniach krw i. zamuleniu, pieczeniu i innych chorobach kobiecych: to wszystko uważąnem być musi jako 
rzecz udowodniona, a niezliczona liczba osób z osłabionemi nerwami, przez rozsądne używanie tych proszków nie 
raz już znacznćj doznała ulgi i nowych s i ł  nabyła.

Główny Skład w  K r a k o w ie  utrzymuje K ir e ln H a y e r  i S y n .
Namówienia dla Galicyi upraszam czynić po następujących firmach:  ̂ ,

KRAKÓW S a w i c z e w s k i  l ^ l o r .  B ia ła  J . Berger. Bochnia  Niedzielski. Br%e*uny B.  ̂ Neranzi. Buc%ac% J. 
O zerkaw s^ C zerniowce  Różański. Dobrouiil Ludwik Stolzig. Górahumora  Laiser. K ołom yja  J. Zachariasiewicz. 
Lfcoic Karól Ferd. Milde. Podgórze  S. Schlesinger. Radauc  Resch. R ze szó w  J- Sc“ai^ er- Sambor Gilatowski. 
S lan t staw  o w aptekarz Tomanek. S tr y j  A. Langner. Su cza w a  Dawid Beiner. Tarnopo l A. IRorawec. T a rnów  Józef 
Jahn. Wadowice Schwarz i Heinz. (5 1 9 -31-48) A. Moil w Wiedniu.

Bardzo ważna wskazówka dla gospodarzy.
Jedyny skład główno-wy- syłkowy hurtem i częścią

d o św ia d - czo n eg o

Korneuburgskiego W  proszku jako Icku
i  o d ż y w i a n i a  ś r o d k u

h o r n c i i I m r g s U l e j  I u ż y e l o w N l t n z c i n  w  r a z ,  z  ś w l i n f c c t u a n i i  a o z i w e z e n i a  t e  n  e d t u g  B a d a ­
n i a  bywają H s k i i t c c z i i l a n e  w  w ę g i r r z k i e j ,  i i l r n i l r c k i e j  albogławlańakiej m o w i e .

P ta w d a iw o śe  i skuteczność tego proszku potwierdzają następujące świadectw a:
D o P , A p te k a r z a  obwodowego w Korneuburgu!

Niniejszem upraszam Pana o nadesłanie mi jak  najrychlej 
100  paczek p ro ż k u  pożywnego bydlęcego za pośrednictwem 
p. G artenanera w  L in c u , za powzięciem kwoty obliczonej.

Zarazem czynię Panu niewątpliwie pochlebne oświadczenie, 
że możesz sie wynalazkiem Twoim szczycić, gdyż pochwała  
i w d zięczn o ść  każdego w łaścic iela  gospodarstw a, składane  
m i na r z e c z  P a n a , c zyn ią  Ci szczegó lny  za s zc zy t. A rty ­
ku łem  tym  ocaliłeś w ielu  gospodarzom  n iejedną sztukę  
b y d ła . m ianow icie m łodego: dośw iadczenie samo p r z e z  sie 
j e s t  n a jlepszem  poleceniem.

7j  poważaniem zostaję
Reichenau p. Kaplitz 2 lipca 1856. J o z . Supp

W ie lm o ż n y  P a n ie!
Przez wynalezienie proszku pożywnego dla bydła w yśw iad­

c zy łe ś  ro ln ictw u  p ra w d ziw ą  p r z y s łu g ę , takow y bowiem 
w bardzo w ielu  u nas wypadkach rzec zy w is tą  p rz y n ió s ł  
pomoc. Cel mojego dzisiejszego listu zmierza ku tem u, aby 
prosić łaskaw ie W go Pana o oznajmienie, czy proszek ten 
można zadawać i w jakiej ilości owcom w zatwardzeniach, a 
następnie przeciw puchlinie wodnej i zgniliznie, tudzież ckli- 
wońci.

W yglądająe odpowiedzi, piszę się z najwyższym szacun­
kiem najuniżeniej 

Geppersdorf na Sziąskn 16 lipca 1856. Setsch  rządzca.

S z a n o w n y  k o leg o !
Przed kilku tygodniami, umieściłeś pomiędzy Twemi uwia- 

domieniami to m ałe zdanie sprawy którem Ci z ło ży ł pod 
względem stateczności i sprzedaży Twego proszku. Teraz na 
nowo jestem  w możności, p rze s ła ć  Ci s z e ść  wiarogodaych  
św iadectw  opatrzonych urzędow enii potw ierdzeniam i o 
zbaw iennym  sku tku  Tw ego proszku .

Następujące osoby o św ia d czy ły  sie j u z  przede mną z  w dzię­
cznością i pochw ałą o zbaw iennych skutkach tego proszku  
zadawanego w  rozm aitych chorobach bydłu  rogatemu i ko­
niom.

P. Adam. rządzca dóbr w Luschitz; — P. Dittrich. rzadzca 
dóbr w Brunnersdorf; — P. Rudolf Kirsch, właściciel dóbr 
w Miisau; — P. Józef Elnnig, właściciel dóbr w Rachl; — 
P. Herman Dittrich, posiadacz gospodarstwa w Rachl; — P. 
Antoni Zimmermann. dzierżawca folwarczny w Neudórfl; — 
P. M erker Izydor, posiadacz gospodarstwa w W einera; — P. 
H afeurichter. posiadacz gospodarstwa w Gósen itd.

Upraszając Pana o przysłanie mi jak  najrychlej przez p. 
F. Newinga w1 Pradze 200 m ałych i 250 dużych paczek pro­
szku wraz z rachunkiem , który odwrotną pocztą zaspokoję. 

Zostaję z Wysokiem poważaniem, najniższy
Kaaden 17 lipca 1856. Ud. H ellm essen. aptekarz.

W ie lm o ż n y  P a n ie !
Jedną nadsyłkę Twojego proszku pożywnego dla bydła u- 

żyłem w IHollttiall na próby w w iększych  rozm iarach i p r z e ­

konałem  się . i ż  takowy w y bom em  je s t  pożyw ien iem  i le­
karstw em  dla w szys tk ich  zw ie rzą t domowych.

Ponieważ coraz więcej proszku tego wychodzi, przeto u- 
praszam o zawiadomienie mię. czy mi Pan możesz nadesłać 
fa rtye  100  sztuk jak  najrychlćj koleją za pośrednictwem p. 
And. Irrlach w Villach.

Oczekując łaskaw ej odpowiedzi, zostaję 
Obervillach, 18 lipca 1856. J a n  F. D. W enger.

D o A p te k i o b w o d o w e j w  K orn eu burgu !
W załączeniu przesyłam  38 fl. 30 kr. z uprzejma prośbą 

o zamknięcie w zupełności zaległego rachunku.
M e mogę dać lepszego dowodu na s tw ie rd ze n ie , ja k  da­

lece w m ojej rów nież c a łe j okolicy p roszek  w a sz  wielce  
zalecający się dla bydła pow szechne zn a jd u je  upodobanie 
j a k  skoro ponaw iam  d ziś  n iedaw ne zam ów ienia . Odnośnie 
do tego upraszam przeto 0 przysłanie mi na nowo 150 pa­
czek proszku pożywnego dla bydła, za pośrednictwem składu 
fabryki zapałek schuttenhofskiej p. J. B. Furth » Pradze.

Piszę się z całćm poważaniem 
Horaździowice 20 lipca 1856. Karnl p„sCher  aptekarz.

W ie lm o ż n y  P a n ie!
Wiadomo Panu, żem z proszkiem  Jego bydlęcym pow sze­

chnie zn a n y m ,  czynił tu próby lekarskie na tutejszym fol­
warku , że w tym względzie donieść Mu mogę o najpomyśl­
niejszym skutku.

Zadałem  3 % letniemu bykowi od niejakiego czasu na płuca 
zapadłemu i dla tego zupełnie niezdatnemu do przypuszczania 
proszek  pom ieniony wedle in strukcy i danej p r z e z  Pana 
Po kró tk im  przęciągu czasu  u s ta ł d a w n ie jszy  k a sze l, byk 
na nowo o d zy sk a ł r z e z k o ś ć . je s t  zu p e łn ie  zd ro w y  i odtąd 
najlep iej się sprawia.

Z a rza d  dóbr hr.
Matzen 29 lipca 1856.

Kińskiego. 
S rh w in n er  za rządzca

D o P a n a  A p te k a r z a  o b w o d o w . w K o rn eu b u rg u 1
Przesyłam  Panu dzisiaj 25 z łr . bankn. upraszając o nie­

zawodne nadesłanie mi śpiesznie parowcem do Lincu i przez 
p Meyera posłańca w R ied . 100 paczek bydlęcego proszku 
pożywnego.

P roszek ten wielce tu  je s t  lubióny. g d y ż  panowie gospo­
darze! przekona li się o w ybornych jeg o  skutkach i tu ró­
w n ież w ielką liczbę bydła n iebezpiecznie  chorego u zd ro ­
w ili ,  co n a jp ew n ie jszem i dowodami pośw iadczyć mogę 
Oczekując zawiadomienia o nadsyłce, piszę się z poważaniem 

Ried 23 lipca 1856. A Hackenbucher.

W ie lm o ż n y  P an ie!
• Proszek Jego pożywny bydlęcy w yborne p rzyn o s i u s łu g i  
i bardzo w iele je s t  u żyw a n y , o czem  się Pan przekonać  
m ożesz z  jego  pokupu , g d y ż  upraszam  ponow nie  o p r z y ­
słan ie  m i !O 0 p a czek , w ra z  z  drukam i n iem ieckiem i i 
czeskiem i. Ź  szczególnem poważaniem

Littau, 28 lipca 1856. T . W rtal.

w B ia łe j  u C. Stamp la. 
w’ B u c z a c z u  u Neckiego aptekarz; 
w B o c h n i u Paw ła Niedzielskiego, 
w' B ie ls k u  u Karola Schaffran

w Czerniowcach u J. Schnitzla. 
w Cieszynie u E. F. Schródera. ■ 
w Dzikowie u .1. Brudzińskiego, 
w  Dynowie u Har. Janickiego, 
w Jaśle u J. Masłowskiego.
w J a r o s ła w iu  u Ign. Baiana. 
w K o ło m y i u Nowickiego aptekarza, 
w K a łu s z y  u Schlesingera aptekarza, 
w K r o ś n ie  u Franciszka Brodschil. 
we L w o w ie  u Konst. Iskierskiego.

Ci

( G ł ó w n y  s k ł a d  t e g o ż  P R O S Z K U  
utrzymuje w KRAKOWIE dla Galicyi Kirchmayer i Syn.

1 w S a m b o rze  u Józefa Kriegseisen apt. 
w S ta n is ła w o w ie  u J. Tomanka apt. 
w S try ju  u J. Sidorowicza aptekarza, 
w S tr z y ż o w ie  u S. Zajączkowskiego, 
w  T a rn o w ie  u J. Jahna.
" T y ś m ie n lc y  u Necki aptekarza. 
v' „  umaczu u Zopotha aptekarza.

u Fraociszka Tomanka. 
w L e ż a js k u  u Stanisław a Maresch. 
w Ł a ń c u c ie  u Ant. Swobody.

ly ś le n ic a c h  u A. Lowozyriskiego.
w Brzozowie u Andr. Jakubowskiego, w N o  w y  m -Tar g i l  11 L. Kamieńskiego.

w Nowym-Sączn
wdowy.

u Kosterkiewicza

w Ostrawie Mor. u A Sasterzeńskiego w Tarnopolu “u Â.1'Moraŵ zkaarZtt w Przeworsku u a k-iw* .. w    . ~ aweiza.Kellera.
„ u F. Kuhna.

w P r z e m y ś lu  u G aidetschki i Syna.
n u Edw . M achalskiego.

w R z e s z o w ie  u J . Schaittera . 
w R o z w a d o w ie  u K aro la  M arescha. 
w S o k o ło w ie  u S ingera.

w Ulanowie u J.
w W a d o w ic a c h

Macharskiego, 
n Schw arza  

z ego
i Hein-

"  W ie l ic z c e  u B. W ontorek wdowy, 
w Z a le s z c z y k a c h  u Joz. Kodrebskie-

go dr Comp.

z panów aptekarzy i kupców, którzyby sobie życzyli podjąć sk ład  tegoż, raoza sie zgłosić wprost albo do
K ir c h m a y e r a  i  S y n a  w  K ra k o w ie , albo też do S k ła d u  g łó w n o -p r z e s y łk o w e g o  w  k o r n e u b u r g u  -  i bedą
zaraz, po nastąpionem obopólnem porozumieniu w czasopismach ku wiadomości publicznćj podani.

W yszła  świeżo w łaśnie u Pivera i Kecka w Wiedniu broszura o skuteczności, działaniu i szczegółowem uży- 
ciu, jes t do nabycia we wszystkich powyżej wymienionych firmach.

A a jc zf/tj/tc a ń sze  a u s tr y a c k ie  d z ie n n ik i o g ło s iły  w ła śn ie  w y ­
p a d k i z  tego  p ro s zk u  o tr z y m a n e  p r z e z  s ła w n y c h  w e te r y n a ­
r z y  i  z ie m ia n in ó w , k tó re  m y  tu ła j  w  w y ją tk u  p o d a je m y .  

J ed en  z  n ich  p o d a je :
1. Szczególnie skuteczny wpływ m » tkanki s z l a m iste ustrojów oddychania: krtani, tchawicy, 

konarów tchawicznych i płne, których czynność podnosi, gdy równocześnie poprawia wydzielanie nienaturalne tak w jako­
ściowym jak  i ilościowym względzie, które zostało zboczone z należytej kolei swojej.

2. Podobnie dobroczynny wpływ wywiera na żołądek, jelita i na cały żywotny system, 
gdyż on tamże zgęszczone i zatrzymane soki rozcieńcza, rozpuszcza i wywołuje żywotniejsze i regularniejsze wyrobienie 
soków. Najwłaściwićj działa na skóry śluzowe żołądka, ponieważ tenże do daleko znakomitszego wydzielania pobudza.

3. Pomnaża z przyczyn przywiedzionych barwnik jakotćż szczególnićj białko we krwi i przez to przyczynia 
się do szybkiego i radosnego polepszenia się bydlęcia.

1. Prawie Nzczegńłowe JcnI jego działanie na ogólny system lyinfatyczny i gruczołowy, 
pomnaża bowiem jego działalność i rozpuszcza tamże naskładane chorobowe pierw iastki; czyniąc je  płynnem i, zmusza ich 
wydalenie z ustroju zwierzęcego. Mianowicie wywiera swój w pływ na naczynia zwierząt mleczne, których sprawę reguluje, 
podnosi i tak  w jakościowym jak  i ilościowym względzie polepsza.

5. Przy wszelkich tych własnościach proszek ten Jest łntwostrawny,  podczas gdy w szybkim przechodnie 
zostawia osad mączny i znaczną Hośe roślinnego szlamu, które to pierwiastki bogato się w nim znajduja. wtedy wszelako 
nigdv nie przeszkadza trawieniu u bydląt; owszem przeciwnie nawet utrzymują się one przy tym proszku ciągle w wesołym 
stanie; a jeśli picrwćj słabemi były, poprawia je, zasila i wzmacnia, a przez to cały  ioh organizm polepsza.

6 . Przytćm  sk ład  tego proszku odżywczego jes t daleko prostszy aniżeli chciano mniemać o tem, i to stawia najdobitniej­
szy dowód, że składjegopodługrozum owo-um iejętnych zasad jes t obrachowanym, że przez to działanie tern je s t dogodniejsze, 
ponieważ powszechny proces chemiczny trawienia, rozpuszczalność i przyswoistośó pierwiastków tóm ła tw ie j, pewniej i 
szybciej po sobie następują. .

7. I to także nie może byc pomimętem, że z tym odżywproszkiem w wielu cesarskich dominiach i wc wielu pańskich 
posiadłościach, znamienite poczyniono próby, które w swym rodzaju szczęśliwe i uderzające okazały wypadki, tak . że o 
jego wyborności jeden i jeden tylko panuje głos. '  (1 6 2 3 -1 -4 )

o d ż y w -
* wie

w lekami p o d  „ O r ł e n t  w
Bzezęśliwe uleczenia, które się s ta ły  z *eS° 

p ro szk u  d la  b y d lą t ,  — (a  to dla jego wybornych i 
lostronnie działających w łasności) — używanego przez naj­
sławniejszych konowałów i weterynarzy tak krajow ycn J _ 
1 ościennych, zjednały mu Im ię le k u  na wszystkie^ słabości 
wszelakiego bydła. Stad wiec każdemu gospodarzowi poleca­
nym byc powinien, aby takowy w zapasie zawsze b y ł mianV.

Leczy on zupełnie wszystkie choroby płucowe bydła roga­
tego. jako to : płucognioia, kaszle i zapalenia. Przy rozdęciach, 
m orzyskach, zafkamu, ale to w większych daniach, — oka­
zuje się srodkiein nader skutecznym. ° Przy umiarkowanem za- 
stósowaniu. mianowicie przy upartych chorobach — służy

C en a : m ały  pakiet 2 4 , z broszi 
wielki 4 8 ,  z broszurą 6 4  kr. m -

ĉ m c. k. obw. mieście K o rn e iifo u rg u .
*a środek odprowadzający. _ W ielkie on przedstawia korzyści 
!a wszystkich ssących zwierząt, gdyż nader skoro przyczy- 

*j,a sie do polepszenia mleka a działanie w jakie pół go- 
?lny już skończone. Krowy* które z łe  mleko dawały, w trze­

cim już dniu dostarczają dobrej śmietany. S łuży niemniej do 
przeczy szczania bydła kiedy sie ma cielic. Cieleta udają się 
widocznie gdy g0  około 8  dn; wciąż używały. Nawet u świii 
oddaje im najlePsze usłllgi. Przeciw zołzom końskim okazał 
Się ja  naj *ielniejszym środkiem — jah  równie przeciw mo­
rzyskom  a wreszcie przeciw wszystkim  chorobom wyżćj przy­
toczonym u hydła rogatego. W  ogóle je s t doznanym środkiem 
krew  czyszczącym — oddalając z cia ła  pierwiastki chorobowe.

N a u c z y c i e l  t a ń c a
ma honor zawiadomić Szanowną Publiczność, udziela lek - 
cyj najnowszych tańców tak  solowych jakoteż i salonowych 
począwszy od 5 -letnich dzieci o osób średnio-wiekowych i 

1 te podług nowćj metody w jak  najkrótszym czasie wyucza 
gruntownie bez mozołów i jak  najpraktyczniej po cenie u -
miarkowanćj. ± , ___ , ...

Mieszka przy u licy_ /y  o skiej pod N. 3 9 5  na lem  piętrze 
od frontu polecając się względom Szanownej Publiczności. 

(1 525-4 ) Konstanty K rólikow ski.

(1634) (3)

'szurą o sile uzdrawiającej i specyalnyni sposobie używania tegoż proszku 3 0  kr. m. k .— 
J ^ _ K a ż d y  p a h l e t  J e s t  ó p a t r z o w y  p l r e z ę d ,  l e h a r n l  o b w o d o w e j

Antoni Kłobukotoiki Redaktor odpowiedzialny.

W łaścicielka nowo otworzonej

r i M i & i R
wraz z innemi trunkami 1 przekąskami w cenach najum iar- 
kowańszych, przy ulicy Mikołajskiej pod L. 676 poleca sie 
s z a n o w n y h ^ i^ |^ |^ ||^ ^ J _ ^  Prfdką usługę ręczy.

D° dzisiejszego num eru dołącza się 
DODATEK URZĘDOWY.
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Drukarni CtapHńiki Antoni r ą d iu  drukarni.



D o d a t e k  d o  I V .  1 8 0  D z i e a a i f i a  , , ( ' Z A S “  i  d .  i ?  S i e r p n i a  1 8 5 6 .

E d i c t .
[Z.  3732.] Vom h. k. K rakauer-Landes-G erichte wird der 

Fr. Emilie Nenadel mittelst gegenwartigen Ediktes bekannt 
gemacht es habe wider dieselbe Nathan Grajower wegen 
Z ah lu n gd cr W echselsum me von 50 fl. CMze S. N. G. unterm 
15. Februar 1856, Zahl 1970 eine Klage angebracht und um 
richterliche Hilfe gebeten, woruber gegenwartig eine neue T a g -  
Eatzung zur mundlichen Verhandlung nach W echselrecht auf 
den 26 August 1. J. um 10. Uhr Vormittags festgesezt wurde.

Da der Aufenthaltsort der Belangten nich bekannt is t , no 
hat das k. k. L andes-G erieht zu ihrer Vertretung und auf 
ihre Gefahr und Kosten den liisigen Landesadvokaten Herrn 
Dr. Balko mit Substituirung des Herrn Landesadvokaten Dr. j 
Zucker ais Kurator bestellt, mit welchem die angebrachte | 
Rechtssache nach Vorschrift des G esezes verhandelt werden 
wird.

Durch dieses Edikt wird demnach die Belangte erinnert, , 
zur rechten Zcit etweder selbst zu erscheinen, oder die er- 
forderlichen Rechtsbehelfe dem bestellten Vertreter mitzuthei- 
le n , oder auch einen anderen Sachwalter zu wahlen und die— 
sem k. k. Landes-Gerichte anzuzeigen, uberhaupt die zur Y er- 
theidigung dienlichen vorschrifts nassigen Rechtsmittel zu er-  
greifen , indem sie sich die aus deren Verabsaumung entste- 
henden Folgen selbst beizumesscn haben werden.

Krakau den 1. August 1856. £ 1 6 5 5 -2 -3 )

K u n d m a c l i u n g .
[N r. 5 5 3 ]  1m Bereiche der Krakauer k. k. F inanz-Landes- 

Dircction sind fur die zu aktivirenden F inanz-B ezirks-D irek- 
tionen zw ei F inanz-B ezirks-C om m issairstellen  der Iten Ge- 
haltsklasse von 1000 fl. CMze zu besetzen.

Bewerber um diese Stellen haben ihre gehfirig dokumen- 
tirten Gesuche unter Nachweisung der zuruekgelegten jur i-  
diseh-politischcn Studien, der mit gutem Erfolge abgelegten 
fur den Konzeptsdienst bei den leitenden Finanzbehorden vor- 
geschriebcnen gefailsobergerichtlichen Prufung, der bisher 
geleisteten Dienste und erworbenen G eschaftskenntnis-e, des 
sittlichen und politisehen W ohlvcrhaltens, der Kenntniss der 
polnischen oder einer anderen slavischcn Sprache im vorge- 
schriebenen Dienstwcge langstens bis lOten September 1. J. 
bei dem k. k. Praesidium der Finanz -  Landes -  Direction ein-

^ h ^ d e m  Gesuche ist insbesondere auch zu bemerken, ob 
und in welchem Grade der Bewerber m.t einem und welchem  
Finanzbearaten des Krakauer Verwaltungsgebietes verwandt 
oder verschvvajert sei.

Auch Gesuche, die mit den obigen Erfordernissen nachw ei- 
senden Dokumenten nicht versehen sind, wir eine uc 
sicht genommen werden. ,  .

Vom k. k. Praesidium der Finanz-Landes-Direktion. 
Krakau den 9. August 1856. t  ~ J

K u n d m a c h u n g .
Von Seite des k. k. Kadeten-Institnts zu Krakau wirdIhie- 

mit bekannt gemacht, dass die im Inst.tuts-Gebaude vorkom- 
menden Seh ieferdeeker-, A sp h a lt-, Maschinenbrunnen- und 
Badapparat-Arbeiten vom 1. November 1856 bis Ende Okto- 
ber 1857 im Sffentlichen Concurrenzwege mittells Ueberrei- 
chung schriftlicher OfTerte den geeignet anerkannten B ew er- 
bern fiberlassen werden. . ,

Die diessfalligen Verhandlungen werden im k k. Kadeten- 
Institute zu Lobzow- gepflogen.

E s haben sonach die OfTerenten um die Uberlassung der 
erwahnten Arbeiten, ihre mit einem 15 kr. Stempel versehe- 
nen Offerte wohl versiegelt langstens bis 26. August .1856  
9 Uhr Vormittag mit der Aufschrift: „Offert fiir die Uber- 
nahme der S eh ieferdeeker-, A sp h a lt-, Maschienenbrunnen- 
oder Badapparat-Arbeiten: An das k k. lobliche Kadetcn In- 
stituts-Commando zu Lobzow bei Krakau", einzureichen.

In den Offerten fur Sehieferdeeker Arbeiten sind die A n- 
bote wic folgt zu stellen:

1 ) Eine Quadratklafter Schiefereindeckung abzutragen und
aufzuschlichten................... fl. . . . kr.

2 )  Eine Quadratklafter mit 10” bis 15” zolligen mahrischen
oder schlcsischen Dachschiefern herzustellen sammt B ei-
gabe des neuen Materials . . . . fl . . kr. sage . . .
Gulden . • • kr.

3 )  Eine Quadrat Klafter 10” bis 15 zolligen mahrischen o-  
der schlesischen Dachschiefer mit alten Material und B ei- 
gabe der Nagel . . . . fl. . . kr. Sage . . . .  Gulden

. . .  kr.
4 )  Eine Quadratklafter altes Schieferdach zu iibersteigen .

. . . fl . . kr. Sage . . . .  Gulden . . kr.
5 )  Ein Quadratklafter altes Schieferdach mit Beigabe von 

‘/ l0 des neuen Materials . . . . fl. . . kr. Sage . . .
Gulden . . . kr. CM.

A n m e r k u n g . Sollte mehr oder weniger neues Material 
notig 8ein, als in den vorstehenden 5 Punkten ange- 
setzt worden, so wird hiernach der Preis proportionirt.

F iir  d ie  A s p h a l t - A r b e i t .
1 ) Fiir 1 Quadratklafter 6”’ dicker neuen Asphaltlegung

ohne Pflasterung, jedoch mit Beigabe des Eiesschotters 
und der Feuerung . . . fl. . . kr. Sage . . . .  Gulden
. . . . kr. CM.

2 )  Fur 1 Quadratklafter 4”’ dicker neuen Asphaltlegung
ohne Pflasterung, jedoch mit Beigabe des Kiesschotters

f l . . . kr. Sage . Guldenund der Feuerung .
. . . kr. CM.

3 )  Fur 1 Quadratklafter 6”’ oder 4 
aufzureissen und wegzuschaffen 
. . . .  Gulden . . . kr. CM.

Die Maschinenbrunnen und Badapparat-Arbeiten 
gegen ein Pauschale uberlassen. . . .  , n o

Fur Sehieferdeeker Arbeit kommt ein V adium von 
„ Asphalt „ „ „ „ w v n

dicker Asphaltlegung 
. . fl. . . kr. Sage

werden

Maschinenbrunnen 10 „
10 „ 
Offerten

„ Badapparat-Arbeiten „ „ „ r
entweder in baaren oder k. k. Staatspapieren den 
beizulegen.

Die Vadien jener OfTerte, von deren Anbote kein Gebrauch 
gemacht w ird. werden nach geschlossener Concurrenz-Ver- 
handlung zuruckgestellt, jene der Ersteher aber zur Sicher- 
stellung der eingegangenen Verpflichtung ruckbehalten.

Die niiheren Bestimmungen fiber vorstehende Verhandlung 
sind in der M agazins-Kanzelei des k. k. Kadeten Instituts zu 
Lobzow Vormittag von 9 bis 12 Uhr Naehmittag von 3 bis 
6 Uhr einzuschen.

Lobzow am 8. August 1856.
Vom k. k. Kadeten Instituts-Commando. £ 1 6 3 1 -2 -3 )

E  d i c  t.
[Z . 6372. 1856.J Von dem k. k. Landesgerichte in Krakau 

wird hiemit bekannt gemacht, es sei auf Ansuchen des Herrn 
Salomon Farber aus Zator, hinsichtlich des angeblich ent- 
wendeten W echsels ddto Andriehau 12. Mai 1855 fiber 300 fl. 
CMze von Martin und Antonia F'risch akzeptirt, zahlbar am 
12ten Augnst 1855 in die Ausfertigung eines Amortisations- 
Edict.es gew illiget worden.

Alle jene, w elche duller diesen W echsel in Handen haben, 
oder hierauf aus was immer fiir einem Rechtsgrunde einen 
Anspruch zu haben gedenken, haben selbcn binnen 45 Tagen. 
vom Tage dieses Edictes so gew iss hierorts bekannt zu g e -  
ben, widrigens nach Verlauf dieser F rist, dieser W echsel als 
amortisirt crklart werden wfirde.

Krakau am 15. Juli 1856. ( lo 4 o -3 )

A iiffo r d e r u n g  
an Herrn Moses Ltlientheil.

[N. 1230.] Bei dem k. k. Bezirksamte als Gerichte zu 
Chrzanów hat Salomon Schnitzer, Propinationspachter zu klein 
Libiąż wider Herrn Mosse Lilientheil, fruher Liferant bei 
dem Eisenbahnbau zu Libiąż m ały wegen 100 fl. CM. c. s. c. 
vom 17. Juli 1856 sub N. 1230 civ. eine Klage angestrengt. 
Zur Verhandlung liber dieselbe hat das k. k. Bezirksamt als 
Gerieht. eine Tagsatzung auf den 1. September 1856 Vormit-

ta£s 10 Uhr angeordnet. Da dem Gerichte der Aafenthalt 
des Herrn Beklagten nicht bekannt ist , so wurde auf seine 
Gefahr und Kosten Herr Jose f von Stein zu Chrzanów als 
Curator bestellt; mit welchem die anhangig gemachte Rechts­
sache nach Vorschrift der westgalizischen Gerichtsordnung 
ausgetragen werden wird.
,  *r ,, ®r r  ®ek lag te  hat an dem vorerw ahnten Tage entwe- 
hofi »ii n! e rsch e in e n , oder einen Bevollmachtigten nzm- 
tnr n,itz.when!n ’ se!nc Behelfe dem aufgestellten Cura-
j Hrrpn t fr  ■ l*  ^ °* 6 e n d er Verabsaumung eines oier

rh rzan d w S1Ch.der Herr «eklagte selbst beizumesseu.Chrzanów am 3 I , j u[i , 85(. 6 £1629-3)

E d i c t .
[N . 4 0 8 2 .] Vom N eusandezer K reis- G erichte wird dem 

Pupilarmasse nach Johann Paw l.czek bezQgilich deren deia 
Nam en und W ohnortenach  unbekannten  E rb en  und R echts- 
nehmern, m ittelst gegenw artigen E d ictes b ekann t gem acht, 
es habe wider dieselbe dem H r. P e te r  D ydyóski wegen E r- 
kenntniss, dass jedes Recbt zu dem lib e r S łupie n . 2 3. on. 
haft-nden Summe von 452 fl. 30 k r. CM. durch  V erjah - 
rung  erloschen, und diese Summe zur LOschuog a u sd e m L a- 
stenstande der Gflter Słupie geignet set vcm 1. Ju li  J 8 5 6 
z. Z. 4 0 8 2  d ie Klage angebracht und um richterliche l i t  f)  
gebeten, w oruber die Tagsatzung auf den 15 . O ctober 185  6 
um 10 U hr V orm ittags bestim m t wurde.

D a de r A ufenthaltsort der Belangten unbekanct i s t ,  so 
ha t das k. k. K re is-G eriih t zu deren V ertretung und auf 
deren G efahr und Kosten den hiesigen Hr. Landes Advuka- 
ten  D r. Pawlikow ski m it Substituirung des H r. Landes Ad- 
wokaten D r. Z ieliński als C urator bestellt, m it welchem die 
angebrach te  R echtssache nach der fu r  Gulizien vorgeschric- 
benen G erichtsordnung verhandelt werden wird.

D urch  dieses E d ic t werden demnach die B elangten erin­
nert, zu rech ten  Z eit entw eder selbst zu erscheinen , oder 
die erforderlichen R echtsbehelfe dem bestellten  V ertre te r 
m itz itheilen, oder auch einen andern  Sachw alter zu w&blen 
und diesem  K reis-G erichte anzuzeigen , Oberhaupt die zur 
V ertheid igung  dienlichen vjrschriftem&ssigen R echtsm ittel 

Jzu e rg re ifen , indem  sie sich die aus deren  V erabsaum ung

i entstehenden Folgen selbst beizum essen haben werden.
Aus dem R athe  des k. k . K reisgerichtes 

N eusandez am 21 . Ju li 1 8 5 6 . (1 6 4 2 -1 -8 )

£1648) Ifi II II «l III si C U u  II i i .  m
In Folffe hoher Verordnung Sr. Excellenz des Ministers des Handels ddto 7. d. Mts Z . 20396 /i657 werden vom 20 . August 1856 an, die Personenzuge auf der k. k. 

óstlichen Staats-Eisenbahn nach einer neuen Fahrordnung verkehrcn, wovon die P . T. Reiseuden mit Ilinweisung auf den gleichzeitig kundgegehenen Fahrplan in Kenntniss ge- 
setzt werden. Krakau am 10. August 1856. y on der k. k. Betriebs-Direktion der Ostlichen Staats-Bahn.

u .

WTA  MB. R - P Ł A J
fiir den  V e r k e h r  tier P e r s o n e n - Z i i g e  a u f  der  

K. O S T L I C H E N  i T A A T S - E I i E I B A H I
z w is c h e n

Oświęcim — Dębica dann Mysłowice, Trzebinia mid Szczakowa
vom 20 . A ugust 1 8 5 6  angefangen:

Gfranica

Statiouen

Von O s w i c c i m  nach U e b i r a .

P e r s o n e n - Z u g
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Chrzanów . 
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Krzeszowice 
Zabierzów . 
K rak au  . 
Bierzanów . 
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Stationen

Von D ę b ic a  nach O św ięc im .

P e r s o n e n - Z u g .

■I.

St|M

Fahrzeit sammt Aufenthalt 2 St. 30 Mt

F a h r z e i t  samt A u f e n t h a l t :

von W ien nach Krakau 13 St. 15 M. von W ien nach Krakau 14 St.5oM .
„ _ _ Debica 17 „ 25 „ „ „ * Dębica 19 „ 7 „
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Stationen

Szczakow a  
Granica . .

P e r s o n e n - Z u g  16 a.

St|M
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Czarna . . 
Tarnów . . 
Słotw inia . 
Bochnia . . 
Klay . . , 
Podlęże . . 
Bierzanów . 
K ra k a n  . 
Zabieizów . 
Krzeszowice 
Trzebinia . 
Chrzanów . 
Chełmek . . 
Oświęcim  
W ie n  . .
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18 
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4 26 
4:43 
5j 2 
5 2 0  
6 3 4
6 55 
7|26
7 48
8  6 
8 19 
7 4 0

St| M

Trim
den Zug  

Nro

St|M.

12

St M

Mtg. 
5  Mtg.

bfi
<

St| M

12

Trim
den Zug

Nro

5 
1
4 
2

50  
1
5 

14
1 
1

Friih
Abd.

2l 
220  
3j 1 
3  45 
4 ’jtO 
4 2 7  
4;47 
5] 4 
6 10
6 35
7
7 40 
7,49
8

IV .

eC9
e

St[iił St| M

I.

V.

VII.

VIII. VI. 
XI.

11 33
12 11
12 56 

1 20 
1,40
1 57 
2 1 7
2 35
3  49 
4 1 0
4 41
4 59
5 17 
5 30 
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11136 
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1
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1 41
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5
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m

Fahrzeit samt A u f e n t h a l t .
l Krakau 3 St. 20 M.

von Dębica nach Krakau 3 S t.2 0 M . von D fbic a n o ir t ;?cim 6 „ 15 „

Krakau

„ Oświęcim 6 „ 19 „ 
W ien 17 „ 40 „ 

13 „ 3 0 r
Krakau „

O św ię c im  ( 
” Wien 18 

14
15

K r a k a u  nach W i e n ,  P r a c .  D r e s d e n ,  O lm U tz , T r o p p a u  und B r S n n .  w i e n  nach
2. Der Personen-Zug 111 „ u  dem Anschluss-Zuge XVI und 1(ia vermittelt den Anschluss von W  und dipS v  ,u >Jund der ZuS 111 mlt dem Zu6
3. Der Personen-Zug IX mit dem Zuge 9a schhesst sich in Trzebinia an den Personen-Zug IV » ’ binia ,e V erbindung von B r e s l a u  und W a r s
4. Der Personenzug XI schliesst sich in Szczakowa an den von Granica kommenden Zug 11»> 1 n  . Y" ." u£ 11 “ nd vermiltelt die V-rhm.
6. Die von D ę b i c a  und K r a k a u  nach B r e s l a u  und B e r l i n  reisenden Passagiere konnen die a  ̂ AVI oder IV und X II, und jene it
6. Fur die Reisenden von D ebica und Krakau nach W arachau dicnen die Personen-Zuge * • iua nnd fur die Reisenden in entgef
7. Fiir den direkten Verkehr Von M v s lo W itZ  nach K r a k a u  ist der Personen-Zug X I, und tur “ JU.rakiau nach M y a l o w i t z  der Zug
8  Fiir die Reisenden von W a r s o h a u  nach B r e s l a u  gewahrt der Zug 11a und der Personen-Kug a  oen directen Anschluss; im em gegenges

von Dębica und

te lt d ie > erb ,ndun® 9<,tz tc r  R ich tu n g  R e ise n d e n  d ie  Z iig e  IX  j  i  a  y t  nnd

i“s di* '.KM-t.  A l l  z u  bcnu zen .

_ HI benutzcn
nud I.

AnschluVs; im e n .g t g e f g e i i z t e n V a l l e  d ie  Z u g e  IX  u n d  16 » je n e n von Breslau naeh W a r a c h a u .



Dodatek do dziennika „CZASa z dnia 17 sierpnia 1 8 5 6 .

[N . 7 2 8 1 .]  E  d  i  k  t .  (1 6 6 7 -2 -3 )

Vom k . k. T arnow er K reisgerich te  werden in Folgę 
E inschreitens des H e rm  A lb ert Hoenheiser Eigenthumer 
von Radgoszcz w ielk i D w ór Behufs der Zuweisung des m it 
Erla88 der K rakau  e r  k . k. Grundentlastungs - M inisterial- 
Commission vom 8. Novem ber 185 6  Z. 674 6 fdr das im 
Tarnow er K reise lib . dom. 305 pag. 4 0 0  liegende G ut 
Radgoszcz I  A ntheil (W ielk i Dwór) definitiv e rm itte lten  
Urbarial-Entsch&diguDgskapitals pr. 1 8 6 5 8  fl. 5 2 T/e fer' 
CM. d iejenigen denen ein H ypothekarrecht auf den ge- 
nannten Gfltern zasteht h iem it aufgefordert ih re  Forde- 
rungen und AnsprOche l&ngstens bis zum lezten  O ctober 
j  8 5 6 bei diesem k. k. G erichte schriftlich oder m tad lich  
anzumelden.

Die Anmeldung hat zu entbalten:
a )  die genaue A ngabe d e s  Y o r -  u n d  Z u n a m e n s ,  dann 

W ohnortes (H au s-N ro .) d e s  A om elders und seines 
allfalligen B e v o l lm & c h tig te n , w elcher eine m it den 
gesetzliclien E rfordern issen  v e r s e h e o e  und legalisirte 
V ollm acht be izubringen  b a t ,

b ) den B etrag  der angesprochenen Hypothekarforde- 
rung, sowobl bezuglich des Capitals, ais auch der 
allfalligen Zinsen, in so weit dieselben ein gleiches 
Pfandrecbt niit dem Capitale geniessen;

c) die btlcherliche Bezeicbnung der angemeldeton Post, 
und

d) wenn d e r Anmelder seinen A ufenthalt ausserhalb des 
Sprengels dieses k. k. G erichtes ha t, d ie  Namhaft- 
m achung eines hierorts wohnenden Bevollm fiehtigten, 
zur Annahme gerich tlicher V erordnungen, w idrigens 
dieselben lediglich m ittelst de r P ost an den Anm el­
der, und z war m it g leicher R echisw irkung, wie die 
zu eigeuen Handen geschehene Z ustellung, wOrden 
abgesendet werden.

Zugleicb w ird b ekann t g em ach t, dass d e r je n ig e , der 
die A nm eldung in ob iger F r is t einzubringen onterLissen 
wOrde, so angesehen w erden w ird, ais wenn e r in die 
U iberw eisung seiner Forderung  auf das obige E n tla - 
stui gs-K apital nacb M assgabe der ihn treffenden R ei- 
benfolge eingew illiget hatte , dass e r fe rner bei de r V er- 
handlung nieht w eiter gehórt w erden w ird. D er die An- 
meldungs frist Versaum ende verliert auch das R echt jeder 
E inw endung und jed es R eehtsm itte l gegen ein von den er- 
scheinenden B etheilig ten  im Sinne §. 5 des kais. Patentee 
vom 2 5. Septem ber 1 8 5 0  getroffenes Uebereinkom m en, 
un ter de r V orau sse tzu n g , dass seine Forderung  nach 
M ass ih re r  biicherlichen R angordnung auf das E ntlas- 
tungs - C apital uberw iesen w o rd en , oder im Sinne des §. 
2 7 des kais. Pa ten tes vom 8 ten  N ovem ber 185 3 auf 
G rund und B oden versichert geblieben ist.

Aus dem R ath„ des k. k. Kreisgerichtes.
T arnow  am 2 5 . Juli 1 8 5 6 .

E d i c t .
[N . 4 0 8 4 .]  Vom  k . k . N eusandecer K re is-G erich te  wird 

dem  dem L eben  und W ohnorte  nach unbekannten  Thomas 
Sławski rich tig er Slaski und dessen a lle n M ig e n  dem Leben 
und W ohnorte nach unbekannten  E rben  und R echtsnehm ern 
m itte lst gegenw artigen  E dictes bekannt gem acht, es habe 
w ider denselben H r. P e ter D y d jó sk i w egen E rkenntniss, 
dass das tiber S lupie n. 17. on. haftende 3 jah rig e  P ach t- 
rech t der GQter 8 lup ie  und Podsacze durch V erzahrung  er- 
lo schen , und zu r L oschung aus dem L astenstande von 
S łupie geeingnet se i ,  un term  1. Ju li  1 8 5 6  z. Z. 4 0 8 4  die 
K lage angebrach t und um richterliche Hilfe gebeten , w er- 
liber die T agsatzung  auf den 2 2 ten  O ctober 185  6 um 10 
U hr V orm ittags anberaum t ist.

Da der Aufenthaltsort des Belangten unbekannt i s t , so 
hat das k. k. Kreis- Gericbt zu dessen V ertretung uud auf 
dessen Gefabr und Kosten den Liesigen H r. Landts Adv. 
Dr. Pawlikowski mit Substituirung des H r. Laudi s Adv. 
Dr. Z nl.ń-ki als Curator bestellt, mit welchem die ange- 
brachte Richtssache nach der flir Galizien vorgeschriebe- 
nen Geriihisordniing verhandelt werden wird.

D urch  dieses E d ic t w ird  dem nach der B elangte erinnert, 
zu rech ten  Z eit en tw eder se lbst zu erscheinen, oder die 
erforderlichen R echtsbehelfe dem  bestellten  V erlre te r  m it- 
zu the ilen , oder auch einen andern  Sachw ulter zu w ib len  
und diesem  Kre s- G erichte a n z u z d g e n , Uberhaupt die zur 
V ertheid iguog  d ienlichen vorschiiltsm S-ssigen R eehtsm ittel 
zu ergreifen, indem  e r sich d ie aus deren  V erabs&umung 
entstehenden F o lgcn  selbst beizum essen haben w ird.

Vom k. k. K reisgericb te  
Neusand z den 12 . Ju li 1 85 6. (1 6 -13-1-3)

seiner Fordem ng auf das obige Entlastungs -  Capital naoh 
Massgabe der ihn treffenden Reihenfolge eingewilliget hatte; und 
dass er ferner bei der Verhandlung nicht wciter gehórt w er­
den wird. Der die Anmeldungsfrist Versaumende verliert auch 
das Recht jeder F.inwendung und jedes Reehtsmittel gegen 
ein von den erscheinenden Betheiligten im Sinne §■ 5. des kais. 
Patentes vom 25. September 1850 getrofTenes Uebereinkom­
men, unter der Voraussetzung, dass seine Forderung nach 
Mass ih rer biicherlichen Rangordnung auf das Entlastungs- 
Capital uberwiesen worden, oder im Sinne des §. 27 des 
kais. Patentes vom 8ten November 1853 auf Grund und Bo­
den versichert geblieben ist.

Krakau am 6. August 1856.

R d i c t.
[N. 4,238] Vom k. k. Neu-Sandecer Kreis -  Gerichte wird 

der dem Leben und W ohnorte nach unbekannten Katharina 
Worliczne unii im Falle ihres Ablebens deren dem Namen, 
Leben und W ohnorte nach unbekannten Erben m ittelst ge­
genwartigen Edictes bekannt gemacht. es haben wider die— 
selbcn der H err Norbert Lewandowski und Frau Mechtilde 
Lewandowska, wegen Loschung des im Lastenstande der 
Outer Grabanina und Sadki Jaslocr Kreiscs zu Gunsten der 
Katharina W orliczne Dorn. 42. pag. 439. und 451. n. on. 13. 
einverleibtcn Holzungs und W eidenrechtes sub praes. 7. Juli 
1856. Z. 4,238 eine Klage angebracht und um richterliche 
Hilfe gebeten. woruber die Tagsatzung auf den 29ton Oktobcr 
1836 um 10 Uhr Vormittags anberaumt wird.

Da der Aufenthaltsort des Belangten unbekannt is t, so hat 
das k. k. Krcisgerieht zu deren Vertretung und auf deren Ge- 
falir und Kosten den hiesigen Landes- und Gerichts-Advoka- 
ten J. U. Dr. Hcrrn Pawlikowski mit Substituirung des Lan­
des- und Qerichts-Advokaten J. U. Dr. Herrn Zielinski als 
Curator bestellt, mit welchem die angcbrachtc Rechtssache 
nach der fur Galizien vorgeschriebenen Gerichtsordnung ver­
handelt wcrdcn wird.

Durch dieses Edict wird demnach die Belangte erin- 
nert, zur rechten Zeit entweder selbst zu erscheinen, oder die 
erforderlichen Rechtsbehelfe dem bestellten Verlreter mitzu- 
theilen. oder auch einen andern Sachwalter zu wahlen. und 
diesem Kreisgcrichte anzuzeigen, uberhaupt die zur Verthei- 
digung dienlichen vorschriftsmassigen Reehtsmittel zu crgrci- 
fen, indem sic sich die aus deren Verabsaumung entstehenden 
Folgcn selbst beizumessen haben wird.

Vom k. k. Kreisgcrichte in Neu-Sandec.
Neu-Sandez den 22. Juli 1856. (1645-1 -3 )

E  (I i k  t
[Nr. 4104] Vom k. k. Neusandecer Iireisgericlite wird den 

dem Leben und Wohnorte nach unbekannten Franziska E tcr- 
leinowa, Johann W ykowski und Andreas Matuliński oder im 
Falle deren Absterbcns ihrer dem Leben und W ohnorte nach 
unbekannten Erben mittelst gegenwartigen Edictes bekannt 
gemacht, es habe wider dieselben Hr. Jo sef Reklewski w e- 
gcn Loschung aus Czarny Potok und Jadamwola der Summe 
30 duk. 1,780 flpol. sammt A fter- und Bezugspostcn, unterm 
2ten Juli 1856. Zahl 4,104 die Klage angebracht, und um 
richterliche Hilfe gebeten. woruber die Tagsatzung auf den 
22ten Oktoher 1856 um 10 Uhr Vormittags bestimmt wurde.

Da der Aufenthaltsort der Belangten unbekannt is t, so hat 
das k. k. Kreis-Gericht zu deren Vertretung und auf deren 
Gefahr und Kosten den hiesigen Hr. Landes-Advokaten Dr. 
Bershon mit Substituirung des Hr. Landes-Advokaten Dr. 
Pawlikowski als Curator bestellt, mit welchem die angebraehte 
Rechtssache nach der fur Galizien vorgeschriebenen Geriehts- 
ordnung verhandelt werden wird.

D u r c h  d ie s e s  E d ic t  w e rd e n  d e m n a e h  d ie  B e la n g te n  e r i n -  
n e r t ,  z u r  r e c h t e n  Z e i t  e n t w e d e r  s e lb s t  z u  e r s c h e i n e n ,  o d e r  
d ie  e r f o r d e r l i c h e n  R e c h ts b e h e l f e  d em  b e s te l l t e n  V e r t r e t e r  m i t -  
zutheilen. oder auch einen a n d e rn  Sachwalter zu wahlen, und 
diesem k. k. Kreisgerichte anzuzeigen, uberhaupt die zur Ver- 
theidigung dienlichen vorschriftsmassigen Reehtsmittel zu er­
greifen . indem sie sich die aus deren Verabsaumung entstch- 
enden Folgcn selbst beizumessen haben werden.

Vom k. k. Neu-Sandecer Kreisgerichtes.
Neu-Sai.dez den 21ten Juli 1856. (1644-1 -3 )

und 2tes V ie rte l eine L izitazion am 2 6en A ugust 1. J . 
friih 9 U h r in  de r k. k. B ezirksam tskanzlei zu K enty,

b )  auf derselben S trasse K entyer W egm eisterschaft in 
de r 3 ten  Meile Stes und 4es V ierte l, dann in der An- 
drychauer W egm eisterschaft 4 te  M eile l e s ,  2es und 3es 
V ie r te l,  endlich au f de r Oświęoim er V erbindungsstrasse 
K entyer W egm eisterschaft l t e  M eile ganz dann 2 te  M eile 
le s  V ierte l eine L izitazion am 2 7en A ugust 1. J .  frdb 9 
U hr ebenfalls in  der k . k. Bezirksam tskanzlei zu K enty,

c ) au f der W iener H auptstrasse  A ndrychauer W eg ­
m eisterschaft 4 te  M eile 4 tes V ierle l 6te  M eile ganz und 
6te  Meile l te s  dann 2 tes V ie r te l;  und K alw aryer W eg­
m eisterschaft 4 te  Meile 3 tes und 4 tes V ie rte l eine L i- 
zitation  am 2 8ten  A ugust 1. J* *n dor A m tskanzlei der 
k. k . K reisbehdrde zu W adowice V orm ittags 9 U hr,

d )  au f derselben S trasse  K alw aryer W egm eisterschaft 
7te und 8 te  Meile ganz eine L izita tion  am 2 9 teu  Au­
gust d  J .  V orm ittags 9 U hr in  de r k. k. B ezirksam ts­
kanzlei zu K alw arya endlich ,

e) auf der O święcim er H auptstrasse  und der B obreker 
V erbindungsstrasse K entyer W egem eisterschaft 2 te Meile 
2tes V ie rte l, dann Oświęcim er W egm eisterschaft 2 te  M eile 
3 tes und 4 tes V ie r te l,  3 te  M eile ganz, und auf de r Bo­
b reker S trasse  in  beiden M eilenvierteln , eine L izitation 
in der k. k. B ezirksam tskanzlei zu Oświęcim  am 2 5ten 
A ugust 1. J .  V orm ittags 9 U hr abgehalten  w erden wird 
Bei de r L izitationsverhandlung w erden auch schriftliche 
Off rten  angenom m en, wenn dieselben m it dem  v  rge- 
schriebenen V adium  b e leg t s iu d , jedoch m dssen diesel-

1 ben am dem betreffenden L izita tionstage b is langstens | 
10 U hr V orm ittags de r Kommission Qberreicht werden. |

SpŁter eingebraehte Offerten bleiben unberticksichtigt.
D ie L izitationsbedingnisse w erden bei den bezdglichen 

V erhandlungen Offentlich bekannt gegeben werdeu und es 
milssen L izitationslustige das 1 0 °/o V adium  erlegen; hievon 
sind nur ganze Gem einden m it den vorgeschriebenen 
Vollm achten befreit.

Die Lizitationsverhandlung wird nach d en , fur die ein- 
zelnen M eilenviertel, beetimmten Materiel - pliitzen vor- 
genon men und es werden nur solche Anbote beriicksich- 
tig t, welche auf sammtliche Meilenviertel lauten welche 
einem und demselben M aterialorte zugewiesen sind; es 
kdnnen aber auch die Anbote zugleich A ntrage fdr die 
Schotterlieferung aus mehreren M aterialorten enthalten, 
nur miisstn sich dieselben auf alle Meilenviertel beziehen, 
weche den betreffenden Schottermaterialplatzen zugewie­
sen sind.

U iber diese Zuweisung, dann iiber d ie M enge des zu 
liefernden Sehotters sowie liber die fixirten F isk a l-L ie -  
ferungspreise welche zum A usrufe dienen, enthklt die nach- 
folgende Zusam m enstellung die w eiteren B estim m uagen

Lizitations-Kuiidmachung.
[ad Z. 6523.] Von der k. k. K ral-B ezirks-V erw altung  

in Rzeszów wird zur allgemeinen Kenntniss gebracht, dass 
wegen Verpachtung des Bezuges der allgemeinen Verzeh- 
rungssteuer von W einausschanke dann den Viehschlachtun- 
gen und der Fleischausschrottung im Rzeszower Krai -  Be- 
zirke fur die Verwaltungsjahre 1857—1859 mit dem Vorbe- 
halte des Rechtes der wechselseitigen Aufkundigung von Aus- 
gang eines jeden Pachtjahres in der gesetzlichen F ris t ,  die 
offentlichen Versteigerungen bei dieser k. k. K ral-B ezirks- 
Verwaltung werden abgehalten werden.

Die Pachtbezirke, Fiskalpreise, Vadialbetrage und die L izi- 
tationstermine sind in dem nachfolgenden Verzeichnisse an- 
gegeben.

Diejenigen, welche an der Versteigerung Theil nehmen 
wollten, haben das bezeichnete Vadium im Baaren oder in 
offentlichen StaatBpapieren nach dem Kurswerthe vor dem 
Beginne der Versteigerung der Lizitations-Com m ission zu 
iibergeben.

Es werden auch schriftliche Anbothe angenommen, diesel­
ben miissen jedoch am Tage vor der betreffenden Lizitations- 
Tagfahrt versiegelt dem Vorsteher dieser k. k. K ra l-B e- 
zirks-Verw altung uberreicht werden. mit dem gehorigen Va­
dium belegt sein, den angebothenen jahrlichen Pachtschillings- 
betrag nicht bios in Ziffern sondern auch mit Buchstaben und 
die Erklarung ausgedriickt enthalten, dass dem Offerenten die 
Lizitations-Pachtbedingnisse genau bekannt sind, welchen sich 
derselbe unbedingt unterziehe.

Die ubrigen Lizitationsbedingnisse konnen bei dieser k. k. 
Krai -  B ezirks-V erw altung und bei den hierbezirkigen k. k. 
Finanzwach-Bezirksleitern eingesehen werden.

K. k. Kral-Bezii ks-Verwaltung.
Rzeszów den 3. August 1856.

Verzeichniss.

[Z. 5041.] E d i k t. (1 6 8 8 -1 -3 )
Vom k. k. Landesgcrichte in Krakau werden in Folge E in- 

schreitcns des Adam Gorczyński biicherlichen Besitzers und 
Bezugsbcrecht gtcn des im Wadowicer Kreise Galiciens lie— 
grndcn. in der Landiarel t)om 17a paę 353 Bchufg der Z a -  
weisung des laut *usc irift der Krakauer k. k. Orundentla- 
stungs-M inistcrial-Korn mission vom 5 November 1855 X. 6700 
fur den obigen Untsan^ ici Ur |,arial -  Entschadi
cungscapital pf- . a '• L«l diejenigen, dencn ein
Hypothekarrecht au f den SC"“nn' cn Gutevn zusteht, hiemit 
aufgefordert, ihre Forderung Anspriiche langstens bis
zum 15. October 1856. bet diesem k.k . Gerichte schriftlich oder 
mundlich anzumelden. _

Die Anmeldung hat zu en thalten .
a )  die genaue Angabe des V or- und Zunamens. dann Wohn 

ortes (tlau s-N ro .) des A nm elders und 8e'yaallf» illige„ 
Bevol’iuachtigten, w elcher eine E r -
fordernissen versehene und leg a lis ir te  c i beizu-

b) den lle tra g  der angesprochenen H ypothekarforderu^ g0.
wohl bezUglich des Capitals, als auch der *RS .g™ 
Zinsen, in bo weit dieselben ein gleiches V fan  
dem Capitale geniessen 5 ,

O  die bucherliche Bezeichnung der angemeldeten I os » 
d) wenn der Anmelder seinen Aafenthalt ausserhalb es 

Sprengels dieses k. k. Gerichtes h a t, die Nanihaftma- 
chung eines hierorts wohnenden Bevollniachtigten, zui 
Annahme gerichtlicher Verordnungen, widrigens dieselben 
lediglich n,ittels der Post an den Anmelder, und zwar 
mit gleicher Rechtswirkung, wie die zu eigenen Handen 
geschehene ustellung, wCirden abgesendet werden. 

Zugleich wird e annt gemacht, dass derjenige, dcr die 
Anmeldung >n obiger 1 st ^ihambringen unterlassen ^mrde. so 
ngesehen werden wir ,  a b wer,n er jn die Cebcrwreisung

R d i k t.
[N. 4081.] Vom k. k. Neu-Sandecer Kreis -  Gerichte wird 

den dem Leben und W ohnorte nach unbekannten Eheleute Hr. 
Martin und Frau Rosalia W ięckowskie, und deren allenfalli- 
gen dem Leben und W ohnorte nach unbekannten Erben und 
Rechtsnehmern mittelst gegenwartigen Edietes bekannt ge­
macht, es habe wider dieselben dcr Hr. Peter Dydyński w e- 

1 Erkenntniss dass das uber Słupie n. 27 on. haftende 
dreijahrige Pachtbesitzreeht der Outer Słupie durch V erjah- 
rung erloschen und zur Loschung aus dem Lastenstande die­
ser Guter geeignet set. am 1. Juli 1856 z. X . 4081 die Rla— 
ge angebracht und um richterliche Hilfe gebeten, woruber die 
Tagsatzung auf den 15ten Oktober 1856 um 10 Uhr Vormit- 
tags bestimmt wurde.

Da der Aufenthaltsort der Belangten unbekannt is t ,  so hat 
das k. k. K re is-G erich t zu deren Vertretung und auf deren 
Gefahr und Kosten den hiesigen Landes-A dvokaten Dr. Hr. 
Pawlikowski mit Substituirung des Hr. Landes-Advokaten Dr. 
Zieliński als Curator b e s te l l tm i t  welchem die angebraehte 
Rechtssache nach der fur Galizien vorgeschriebenen Gerichts­
ordnung verhandelt werden wird.

Durch dieses Edict werden demnach die Belangten erinnert, 
zur rechten Zeit entweder selbst zu erscheinen, oder die er­
forderlichen Rechtsbehelfe dem bestellten V ertreter mitzuthei- 
len oder auch einen andern Sachwalter zu wahlen und die­
sem Kreis-Gerichte anzuzeigen, uberhaupt die zur Vertheidi- 
gung dienlichen vorschriftsmassigen Reehtsmittel zu ergreifen, 
indem sie sich die aus deren Verabsaumung entstehenden Fol- 
gen selbst beizumessen haben werden.

Aus dem Rathe des k. k. Kreisgerichtes
Neu-Sandec am 21. Juli 1856 (1 6 4 1 -1 -3 )

E d i k t.
[Z. 4046.] Vom dem k. k. K reis-G erichte in Neu-Sandec

wird bekannt gem acht, es sei am 18. Marz 1852 Katharina 
l .  Ehe Królka, 2. Ehe Maykowska zu Neu-Sandec mit Hin- 
terlassung einer letztwilligen Anordnung gestorben, in wel­
cher sie ihrer Tochter Marianna llrol die Realitat unter Cons. 
N. 75. in N eu-S andez  vcrmacht hat. Da dem Gerichte der 
Aufenthalt der gesczlichen Erben: Stanislaus Król, Anna Król 
verehelichten Gutowska und Agnes Król unbekannt is t ,  so 
werden die selben aufgefordert, sich binnen einem Jahre, von 
dem unten gesctzten Tage a n , bei diesem Gerichte zu melden 
und die Erbserklarung anzubringen, widrigenfalls die V erlas- 
senschaft mit den sich meldenden Erben und dem fur sie au f- 
gestellten Curator Hr. Advokaten Dr. Bersohn abgehalldelt 
werden wurde. .

Neu-Sandec den 21 Juli 1856. (1 6 6 5 -1 -3 )

Kundmachung.
[N r. 1 3 5 1 9 .]  V in  Seite  de r W adow icer K reisbehórdc 

wird hiem it zu Folge hoheo Landesregierungs - E rlasses 
vom 2 2en J ui; y  j .  55. 2 1 , 1 8 5  bekannt gegeben, dass 
zur Sicherstellung des E rfordernisses, d. i, E rzeugung, 
Z ufubr und Zerschlkgelung des Deckstoffs im K entyer k. 
k. S trassenbaubezirke fa r d ie  dreij&brige L ieferungspe- 
riode 1 8 5 7 , 1 8 5 8  und 1 8 5 9  und zw ar:

a )  Auf der W iener H auptstrasse  und der Bialaer W eg­
meisterschaft l t e  und 2te  M eile, dann 8te Meile le s
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K. k. Kameral-Bezirks-Yerwaltung.
Rzeszów am 3ten August 1856. (1 6 7 7 -2 -3 )

Kundmachung.
[N. 4721.] Vnn Seite des Bochnier k. k. Bezirks-Amtes 

wird zur allgemeinen Kenntniss gebracht, dass wegen Vor- 
nahme der Rcparaturen an dem Trivialschulgebaude zu W ola 
drw ińska, am  19teu A u g u s t  1 8 a 6  e in e  oflentliche Lizitation 
in der hicrortigen k. k. Bczirksamts-Kanzelci in den V’ormit- 
tagsstunden abgehalten werden wird.

Das Praetium fisci betragt 321 fl. 122/, kr. CMze und das 
Vadium 31 fl. CMze. — Bochnia am 2. August 1856.

(1640-3) Der k. k. Bezirksvorsteher S tu k a  m. p.

A n k u n d i g u n g .
[Nr. 11288.] Im Zwecke der Sicherstellung des Bedarfes 

an Kornlagerstroh fur die k. k. Landesstrafanstalt in W i­
śnicz auf das V erw altungs-Jahr 1857 wird am 26ten August 
1856 eine Lizitation in der Amtskanzelei der Kreisbeh5rde 
abgehalten werden.

Die Lizitationsbedingnisse werden bei der Verhandlung, so 
wie auch der Bedarf und das Vadium bekannt gemacht werden.

Von der k. k. Kreisbehórdc.
Bochnia am 31. Juli 1856. (1 6 3 9 -2 -3 )

( 1 6 6 9 - 1 - 3 )

Edictal-V orki dun «\
TNr. 3713 ] Von Seite des Bochniaer k ?  k. Bezirksaintes 

wird der M ilitarpflichtige Jo sef WasBerberger aus Bochnia 
sub CN. J08 im Ja h re  1834 geboren au fg efo rd ert, bis IS- 
A ugust 1856 hicram ts zu erscheinen, und se iner MilitarpflieM  
Gcniige zu le isten , a ls im w iurigcnfalle gegen densdben  i»ach 
V o r s c h r i f t  der G esetze, verfahren  werden w ird.

Vom k. k. Bezirksamte.
Bochnia am 24. Ju n i 1856.

A n k u n d i g u n g
[Nr. 11287.] W egen Lieferung der fur die k. k. Landes- 

S traf-A nstalt in W iśnicz auf das V erw altungs-Jahr 1857 er­
forderlichen Schmid- und Schlosserarbeiten, dann Spitalsbe- 
durfnisse und Strafhaus-Requisiten, wird am 25. August 1856 
in der Kreisamts-Kanzelei die Lizitation abgehalten werden.

Der Bedarf und das Vadium wird bei der Lizitations-V er- 
handlung bekannt gemacht werden.

E s werden auch schriftliche Offerten angenommen 
K. k. Kreisbehorde.

Bochnia am 3 1. Jul» 1836. (1 6 3 8 -2 -3 )

E d i c t a l - V o r l a d u n g .
[N. 7372] Vom k. k. Bezirksamte der Kreisstadt Tarnów 

werden nachbenannte militarpflichtige Individucn anfgefordert, 
binnen 3 Wochen von der Einschaltung dieses Edicts ge- 
rechnet, hieramts zu erscheinen and der Militarpflicht zu ent- 
sprcchen, widrigens dieselben als Rekrutirungsfluchtlinge be- 
handelt werden wurden. als:

C h r i s t e n :  
rt Lękawka Jo sef Nowak G eb.-Jahr 1835
Stadt Tarnów Joh. W ojciechowski  ------
Pogwizdów Wenzel Gabloński  ------

dto Andreas Szaramowicz 
Pogorska wola Andreas Pitak 
Dombrowka Andreas Jam rog 
Zaczarnie Johann Ostraczy 
Zawada Martin Drwal 

dto Adalbert Drwal 
Koszyce wielkie Adalb. Zygmund 
Terlikowka Anton Łukowski 
Lubcza Lorenz Sikora 
j trusina Felix Xaver Konopka 
Lubinka Jo sef Szuwcacz 

I s r a e l i t e  n.
Stadt Tarnow Leiser Abrahamer

HNr. 25 Geburtt
25 dto

1 dtoV
27 dtoV 106 dto

n 9 dtoV 165 dton 69 dtoa
30 dton 30 dton
21 dtoV 9 dtoa 5 dtoa 17 dtoa

179 dtoa 65 dtoa 73 dtoa 23 dtoa 131 dto
183 dto

46 dtoa
a 217 dto
a 119 dto
a 255 dto
a 181 dto
a 152 dto
a 147 dto
a 1 dto
a 1 dto
a 74 dto
a 43 dto

1831

1834

1833

1831

dto
dto
dto
dto
dto
dto
dto
dto
dto
dto
dto

(1 6 0 6 -3 )]

A n t o n i  K i o b u k o w s k t  l lv d & k t o r  o d p o w i e d z i a l n y .

Salomon Goldmangel 
Gersch Mendel Moor 
Jankel Rosenblum 
Viktor Batist 
Hcrsch Leidner 
Abraham Sammet 
Hersch Moses 
Juda Haimann 
Schloime Rug 
Isaak  Borgereicht 
Vigdor Kornmehl 

Grabówka Alter Stieglitz
dto Jakob Redowke
dto Moses Redowke
dto Feivwl SpangiUt

Koszyce wielkie David Salomon 
Vom k. k. Bezirksamte.

Tarnów am -4. August T856.

1835
1834 
1833

1831
1835

„ 1834

*

” 1831
„ 1835

” 1833
n 1832 
n 1835

(1 628-3 )

w D ru 'v  mi C'ARSU. Cxaplimki Antoni x*rzijd«-a drukami.


